
Układ Polska - NRF 
w Prezydium Sejmu

Uznając celowość uzyskania 
w ramach postępowania raty­
fikacyjnego opinii właściwych 
organów Sejmu w sprawie ra­
tyfikowania układu między 
Polską Rzecząpospolitą Ludo­
wą, a Niemiecką Republiką Fe 
deralną o podstawach norma­
lizacji ich wzajemnych stosun 
ków, podpisanego w Warsza­
wie dnia 7 grudnia 1970 roku, 
Rada Państwa przesłała tekst 
tego układu wraz z wnioskiem 
prezesa Rady Ministrów o je­
go ratyfikację przez Radę Pań 
stwa, do Prezydium Sejmu.

PAP

Poselskie uzupełnienia 
do projektu Karty 
Praw Nauczyciela

Sejmowa Komisja Oświaty 
i Wychowania kontynuuje pra 
ce nad rządowym projektem 
ustawy — Karta Praw i Obo­
wiązków Nauczyciela.

Wyniki prac podkomisji zre 
ferował pos. Jarema Maci- 
szewski (PZPR). W toku 
3-dniowych obrad podkomisja 
rozpatrzyła wnioski wysunię­
te przez posłów, poddała 
także analizie propozycje zgło 
szone przez Komisję Prac U- 
stawodawczych. Rozpatrzono 
również wnioski jakie napły­
nęły pod adresem komisji od 
obywateli oraz związkowych or 
ganizacji nauczycielskich.

Niektóre z tych wniosków pod­
komisja uznała za słuszne i posta 
nowiła przedstawić je komisji w 
formie projektów ponad 80 popra­
wek. Są to poprawki o charakte­
rze merytorycznym, porządkują­
cym i organizacyjnym, prowadzą­
ce do lepszego sharmonizowania 
ustawy z innymi ustawami oraz po 
prawki o charakterze redakcyj­
nym.

W wyniku dyskusji komisja przy 
jęła projekt ustawy z poprawka­
mi zaproponowanymi przez podko 
misję oraz zgłoszonymi w toku po 
siedzenia. (PAP)

Efekty wartości wielu milionów złotych 

„Mistrzowie gospodarności 1971“
22 bm. w siedzibie OK FJN wręczono dyplomy przedsta­

wicielom rad narodowych i 
reatom dorocznego konkursu
ści”.
Uroczystość ta zamknęła 

czwarty już z kolei konkurs 
zorganizowany przez OK 
FJN przy współpracy tygodni 
ka „Rada Narodowa”. W ubie 
głorocznym współzawodnic­
twie dla małych miast (po­
dzielonych na dwie grupy: do 
5 tys. i od 5 do 15 tys. mie­
szkańców) wzięła udział re-

J. Płócienniczak
I sekretarzem
KP w Lesznie

Wczoraj obradowało w Lesz 
nie plenum Komitetu Powia­
towego PZPR poświęcone omó 
wieniu aktualnej sytuacji lesz 
czyńskiej powiatowej organiza 
cji partyjnej i zadaniom w re 
alizacji programu VI Zjazdu 
PZPR. Wprowadzeniem do 
dyskusji była ocena na ten te­
mat, przedstawiona przez se­
kretarza KP PZPR — Mariana 
Skotarka.

Uczestniczący w obradach 
sekretarz KW PZPR Włady­
sław Śleboda w swym wystą­
pieniu przedstawił problemy 
którymi powinna zajmować 
się na co dzień organizacja par 
tyjna. Sekretarz KW PZPR 
ustosunkował się również do 
niektórych wypowiedzi w dys­
kusji.

W drugim punkcie obrad 
poświęconym sprawom organi 
zacyjnym, sekretarz KW — 
Władysław Śleboda przedsta­
wił prośbę dotychczasowego 
I sekretarza KP PZPR W Lesz 
nie Andrzeja Makrockiego 
skierowaną do KW PZPR o 
zwolnienie go z tej funkcji z 
uwagi na stan zdrowia.

Plenum przychyliło się do 
prośby. Sekretarz KW w imie­
niu kierownictwa KW podzię­
kował a. Makrockiemu za 
długoletnią pracę w aparacie 
partyjnym.

Na I sekretarza KP PZPR 
w Lesznie plenum wybrało 
jednogłośnie inż. Jana Płócien 
niczaka. dotychczasowego se­
kretarza powiatowej instancji 
partyjnej w Lesznie, (r)

WIELKOPOLSKI
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Obchodu Święta Pracy
Przedstawiciele szeroko reprezentowanych środowisk par­

tyjnych, społecznych, zawodowych i twórczych spotkali się 
wczoraj w Komitecie Wojewódzkim PZPR w Poznaniu w ce­
lu omówienia programu i przebiegu Święta Pracy. Podczas 
tego spotkania powołano Wojewódzki Komitet Obchodów 
Święta Pierwszomajowego, na czele którego stanął I sekre­
tarz KW PZPR — Jerzy Zasada.

Proponowany program ob­
chodów przedstawił sekretarz 
KW Jan Pawlak. Podkreślił on, 
że tegoroczne święto odbywać 
się będzie w znamiennym dla 
naszej przyszłości okresie, wy­
tyczonym uchwałami VI Zjaz­
du PZPR, którego program zo­
stał przyjęty przez nowo wy­
brany Sejm jako program spo­
łeczno-gospodarczego rozwoju 
naszego kraju.

Tegoroczne obchody wyeks­
ponują' więc' kilka głów­
nych problemów, zawartych w 
naszym nowym, ogólnonarodo­
wym programie. W toku ob­
chodów pierwszomajowych za 
prezentowany będzie wysiłek 
ludzi pracy miast i wsi w rea­
lizacji uchwał zjazdowych, 
zobowiązań podjętych na apel 
partii o dodatkową produkcję. 
Wielkopolska zgłosiła czyn 
wartości ponad 2 mld zł,, z 
czego załogi wykonały już jed­
ną trzecią w ciągu minionych

komitetów FJN miast — lau- 
o tytuł „Mistrza gospodarno­

kordowa dotychczas liczba 
501 miast. W pierwszej grupie 
tytuł „Mistrza gospodarności 
1971” zdobył Ciechanowiec, 
woj. białostockie (nagroda 4 
min zł), a tytuł wicemistrza 
— Pajęczno, woj. łódzkie (na­
groda 2,5 min zł). W drugiej 
grupie laureatem został Prze­
worsk, woj. rzeszowskie na­
groda 5 min złotych), a tytu­
ły wicemistrzów (oraz nagro­
dy po 3 min zł) otrzymały — 
Limanowa (woj. krakowskie) 
i Syców woj. wrocławskie. 73 
miasta uzyskały wyróżnienia 
za zajęcie czołowych miejsc

Dokończenie na str. 2
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A. Sadat uda się do ZSRR
Kairski dziennik „Al Gumhurl- 

ja” poinformował w sobotę, że w 
przyszłym tygodniu prezydent Sa­
dat uda się z wizyta do Związku 
Radzieckiego. Przeprowadzi on roz 
mowv z nrzvwófłc-<mi rad~:,,',,',”'i 
na temat sytuacji na Bliskim 
Wschodzie.

Umowa lotnicza Polska-Hiszpania
W dniach 18 — 22 bm. delegacje 

rządowe Polski i Hiszpanii prze­
prowadzały rozmowy w celu usta 
lenia tekstu umowy o cywilnej ko 
munikacji lotniczej pomiędzy 
obu krajami.

22 bm. w Ministerstwie Komuni­
kacji przewodniczący obu delega­
cji parafowali tę umowę.

Samoloty PLL „Lot” od blisko 2 
lat utrzymują już połączenie na 
trasie Warszawa — Madryt. Obec­
nie nasze „TU-134” latają między 
obu stolicami 3 razy w tygodniu.

Kolejna ofiara w Relfaście
w sobotę rano w pobliżu Jedne 

go z hoteli, znajdującego się przy 
linii oddzielającej katolicką i pro 
testancką część Belfastu, zastrze­
lono jednego z mieszkańców mia­
sta. Jest to już 314 śmiertelna o- 
fiara krwawych wydarzeń w Ir­
landii Północnej.

Referendum we Francji
Przed dzisiejszym referendum 

we Francji dotyczącym rozszerze­
nia EWG — sobotni dziennik 
„France Soir” opublikował wyni­
ki najświeższego badania opinii 
publicznej w tej sprawie. °rzewi- 

trzech miesięcy. Podkreślona 
będzie działalność ludzi pracy 
i ogniw gospodarczych w efek­
tywnym realizowaniu nowych 
inwestycji, w wzmaganiu tem­
pa produkcji rolnej; społeczna 
aktywność w miastach i na wsi, 
wyrażająca się czynami na 
rzecz swoich środowisk. Ob­
chody święta przebiegać będą 
pod hasłem wzmacniania dys­
cypliny zawodowej i społecz­
nej, zwiększonego udziału śro­
dowisk naukowych i twórczych 
w urzeczywistnianiu postępu 
społecznego i technicznego. Za­
akcentowana też zostanie jed­
ność narodu w realizacji współ 
nego programu postępu, współ 
nota celów i zadań krajów so­
cjalistycznych w dziedzinie gos
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Francja oczekuje 
wizyty E. Gierka

Ambasador nadzwyczajny i 
pełnomocny PRL we Francji 
Tadeusz Olechowski przyjęty 
został w sobotę 23 kwietnia na 
audiencji pożegnalnej przez 
prezydenta Republiki Francus 
kiej Georgesa Pompidou.

Prezydent, prosząc o przekaza­
nie wyrazów sympatii dla narodu 
polskiego i jego przywódców 
stwierdz.il, że Francja przywiązuje 
szczególną wagę do zapowiedzia­
nej na jesień wizyty delegacji pań 
stwowej z Edwardem Gierkiem. 
Wizyta ta umocni bowiem więź lą 
czącą narody francuski i polski, a 
jednocześnie stworzy perspekty­
wy rozwoju współpracy we wszy­
stkich dziedzinach. Znaczenie tej 
wizyty wykracza poza stosunki 
polsko-francuskie. Będzie ona waż 
nym elementem przygotowania i 
konkretnym wkładem na rzecz 
konferencji bezpieczeństwa i 
współpracy W Europie. George.s 
Pomidou oświadczył, te Edward 
Gierek może być pewny bardzo 
dobrego przyjęcia we Francji.

PAP

duje ono, te 72 proc, tych, którzy 
wezmą udział w referendum — bę 
dzie głosować „tak”, a 28 proc, 
„nie”. Według badań 63 proc, 
osób z około 30 min rzeszy elek­
torów weźmie udział w głosowa­
niu. 1

Zapowiedź rozmów na Cyprze
Sekretarz generalny ONZ, Kurt 

Waldheim wyraził nadzieję, że w 
najbliższym czasie dojdzie do 
wznowienia wysiłków na rzecz roz
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wiązania problemu cypryjskiego 
w drodze rozmów między społecz­
nościami grecką i turecką, które 
zamieszkują wyspę. Waldheim pod 
kreślił, że w wyniku rozmów mię 
dzy specjalnym przedstawicielem 
sekretarza generalnego ONZ a 
prezydentem i ministrem spraw za 
granicznych Cypru osiągnięto no­
we, lepsze porozumienie dotyczą­
ce przechowywania na wyspie 
broni i amunicji.

Sprzeczności na sesji OPA
Kolejna sesja Zgromadzenia 

Ogólnego Organizacji Państw Ame 
rykańskich zakończyła obrady w 
Waszyngtonie.

W ciągu 10-dniowych obrad u- 
jawniły się ostre sprzeczności w

Koncentracja sił i środków 
w przemyśle motoryzacyjnym

Rok 1972 będzie w przemyśle motoryzacyjnym okresem po­
rządkowania wielu spraw, przede wszystkim w dziedzinie or­
ganizacji produkcji i powiązań kooperacyjnych. Równocześnie, 
jest to okres intensywnych przygotowań do kolejnego skoku, 
jaki w najbliższych latach przyniesie uruchomienie produk­
cji samochodu małolitrażowego „Fiat 126” i nowoczesnego au­
tobusu dużej pojemności.
Tempo przyrostu produkcji 

w przemyśle samochodowym 
jest w br. nieco wolniejsze niż 
w poprzednich latach: wzroś­
nie ona o 8,5 proc. Widoczna 
poprawa rytmiczności, polepszę 
nie kooperacji pozwoliło zało-

Mimo nalotów — ofensywa trwa

Siły wyzwoleńcze zdobywają 
miasta w Wietnamie Płd.

W Wietnamie Południowym trwa ofensywa armii wyzwo­
leńczej. Lotnictwo amerykańskie udziela wsparcia znajdu­
jącym się w ciężkiej sytuacji ugrupowaniom sajgońskim. a 
także kontynuuje naloty na Demokratyczną Republikę Wiet­
namu. Superfortece „B-52” dokonały w nocy z piątku na 
sobotę 14 zmasowanych bombardowań terenów kontrolowa­
nych przez siły wyzwoleńcze.
W rejonie sajgońskim toczy 

się zacięta batalia o An Loc,

Min. A. Fostervoll 
u H. Jabłońskiego 
i P. Jaroszewicza
22 bm. w Belwederze prze­

wodniczący Rady Państwa 
Henryk Jabłoński przyjął ba­
wiącego w kraju ministra obra 
ny Norwegii Alva Jakoba Fos- 
tervolla.

W toku spotkania minister 
obrony Norwegii przekazał 
Henrykowi Jabłońskiemu — 
jako uczestnikowi walk o Nar­
wik — symboliczny dar w po­
staci używanego wówczas ba­
gnetu.

Tego samego dnia min. Fos- 
tervolla przyjął premier Piotr 
Jaroszewicz.

W sobotę norweski gość o- 
puścił Polskę. (PAP)

stosunkach między krąjami Ame­
ryki Łacińskiej a Stanami Zjedno 
cr.onyml. Na szczególny opór na­
trafiła polityka Waszyngtonu, któ 
ry zasłaniając się hasłami „współ 
noty celów”, zmierza do ekonomi­
cznego uzależnienia i ingerencji w 
wewnętrzne sprawy krajów Ame­
ryki Łacińskiej.

Bezrobocie w W. Brytanii
Brytyjskie Ministerstwo d/s Za­

trudnienia opublikowało aktualne 
dane, dotyczące stanu bezrobocia 
na obszarze Zjednoczonego Kró­
lestwa. Wynika z nich, że w kwiet 
niu br. ogólna liczba bezrobotnych 
wynosiła 1.005.144 osoby, z czego 
na Wielką Brytanię przypada 
957.654 (czyli 4,2 proc, w stosunku 
do liczby ludności), a na Irlandię 
Północną 47.490 osób (9,2 proc, w 
stosunku do liczby ludności) w 
wieku produkcyjnj’m.

Ziemia coraz cięższa
Radzieccy uczeni obliczyli, że 

przez ostatnie pól miliarda lat pył 
kosmiczny opadający na Ziemię, 
powiększył jej wagę o jedną set­
ną procenta.

Prof. Kiriłl Florenskij wraz z 
grupą pracowników Instytutu 
Geochemii Akademii Nauk Związ 
ku Radzieckiego przeprowadził od 
powiednie obliczenia na podstawie 
badań substancji kosmicznej, któ­
ra opada na Ziemię w postaci me 
teorytów I pyłu. Wiadomo, że 
część swej masy nasza planeta roz 
prasza w kosmosie poprzez atmos­
ferę w postaci jonów niektórych 
pierwiastków. Prof. Florenskij n- 
waża. jednak, że bilans strat i rys 
ków wypada na korzyść Ziemi.
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Wydanie. A

gom na podjęcie w tym roku 
dodatkowej produkcji: 1100 sa 
mochodów dostawczych („Nys” 
i „Żuków”), 300 autobusów 
„San” i 330 autobusów „Jelcz’. 
Powinna też nastąpić wyraźna 
poprawa w zaopatrzeniu w 

stolicę prowincji Binh Dinh. 
W nocy z piątku na sobotę 
patrioci wystrzelili na pozycje 
jednostek reżimowych ponad 
tysiąc pocisków artyleryjskich 
i moździerzowych. W tym sa­
mym czasie pięć formacji ame 
rykańskich bombowców stra­
tegicznych „B-52” zrzuciło 500 
ton bomb na przypuszczalne 
pozycje sił wyzwoleńczych w 
rejonie An Loc. Z aktualnych

Dokończenie na str. 2

Druga wyprawa J. Younga i Ch. Duke

Łazikiem po księżycowych wertepach
W sobotę wieczorem czasu warszawskiego amerykańscy 

kosmonauci John Young i Charles Duke wyruszyli na drugą, 
7-godzinną wyprawę po Srebrnym Globie. Głównym jej ce­
lem jest znalezienie śladów działalności wulkanicznej na Księ­
życu. Tym razem trasa ich wyprawy wiodła do podnóża księ­
życowych gór, leżących na południe od miejsca lądowania 
„Oriona”.
W sobotę podano oficjalnie, 

że NASA ostatecznie zrezygno 
wała z przeprowadzenia pomia 
ru przepływu ciepła pod po- 
wierżchnią Księżyca — najważ 
niejszego zadania jakie miała 
do spełnienia wyprawa statku 
„Apollo-16”. Wśród uczonych 
amerykańskich panuje bowiem 
pogląd, że wnętrze Księżyca

Pierwszy spacer księżycowy 
amerykańskich kosmonautów z 
załogi Apollo 16. N/z: J. Young 
(z lewej) udaje się na wyprawę. 
Na pierwszym planie łazik 
księżycowy, którym astronauci 
poruszają się po powierzchni 
Srebrnego Globu.

CAF-UPI — telefoto
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części zamienne. W Fabryce 
Samochodów Ciężarowych w 
Starachowicach wprowadza się 
po raz pierwszy w Polsce na 
stanowiskach mechanicznych 
4-brygadowy system pracy. 
Przyniesie to w br. dodatko­
wą produkcję części zamien­
nych do samochodów ciężaro­
wych wartości ok. 160 min zł, 
i powinno całkowicie zlikwida 
wać ich deficyt.

W tym roku produkcja samocho 
dów osobowych w Polsce wynie­
sie prawie 90 tys., w tym 50,5 tys. 
„Polskich Fiatów”, 12,5 tys. „War 
szaw” i 26 tys. „Syren”, z których 
9 tys. zbudowanych zostanie w 
Bielsku-Białej, a 17 tys. w FSO 
na Żeraniu. Ponadto fabryka na 
Żeraniu wyprodukuje 8,5 tys. tzw. 
standardów tj. kompletnych zespo 
łów „Fiatów 125-P”. Są one przez­
naczone na eksport przede wszyst 
kim do Jugosławii, gdzie fabryka 
„Crvena Zastava” montuje z 
nich samochody pod nazwą 125- 
PZ. FSO będzie rozbudowywana, 
co obok przeniesienia montażu 
Syren na Śląsk, pozwoli powięk­
szyć produkcję „Fiatów 125-P” do 
110 tys. rocznie.

Tegoroczna produkcja samocho­
dów dostawczych „Nys” i „Zu­
ków” wyniesie ponad 34 tys. a au 
tobusów — przekroczy 6,3 tys. (w 
tym 3,8 tys. „Sanów” i 2530 „Jel­
czy”). Jelczańskie Zakłady Sa­
mochodowe zmontują ponadto 4 
tys. samochodów ciężarowych o 
dużej ładowności (8 i 11-tonowych), 
a także rozpoesną produkcję 3- 
osiowego ciągnika siodłowego „Jel 
cza 318” przystosowanego do pra­
cy z dużymi naczepami. Nastąpi 
też znaczny rozwój produkcji tak 
potrzebnych budownictwu samo- 
chodów-wy wrotek. Ich wytwórca 
Kieleckie Zakłady Wyrobów Me­
talowych zwiększą w tym roku
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jest znacznie cieplejsze, niż się 
przypuszcza. Termometry u-

Dokończente na str. 2

23 bm. w dzielnicach południo- 
wych i zachodnich zachmurzenie 
będzie duże z lokalnymi większy­
mi przejaśnieniami i miejscami 
niewielkie opady deszczu na pozo­
stałym obszarze zachmurzenie u- 
miarkowane miejscami przejścio­
wo duże ze skłonnością do prze­
lotnych opadów i lokalnych burz. 
Temperatura maksymalna od plus 
10 na zachodzie do ok. plus 18 na 
wschodzie.

stwierdz.il


„Budujemy nowq Polskę”

Zjazd architektów
„Budujemy nową Polskę”. 

Pod tym hasłem toczą się, roz­
poczęte 22 bm. trzydniowe ob­
rady walnego zjazdu delega­
tów Stowarzyszenia Architek­
tów Polskich. Do sali Filhar­
monii Narodowej w Warsza­
wie przybyło ponad 250 delega 
tów reprezentujących 50-tysię- 
czną rzeszę członków stowarzy 
szenia: architektów, pracowni 
ków biur projektowych, służb 
architektoniczno - budowla­
nych, placówek naukowo-ba­
dawczych. Ocena dotychczaso­
wej działalności SARP, ustalę 
nie kierunków dalszych po­
czynań, wybór nowych włącz 
— to najważniejsze punkty 
programu zjazdu.

W pierwszym dniu obrad 
przemówienia powitalne wygło 
sili przedstawiciele organiza­
cji i instytucji zajmujących się 
problemami budownictwa i ar 
chitektury. Złożono sprawozda 
nie ustępującego zarządu.

PAP

W Poznaniu

Zjazd byłych działaczy 
studenckich ZMS

W Sali Tradycji Ruchu Mło 
dzieżowego Pałacu Kultury 
w Poznaniu rozpoczął się 
wczoraj dwudniowy zjazd ab 
solwentów poznańskich uczel 
ni, którzy w okresie studiów 
byli działaczami ZMS. a któ­
rzy obecnie kontynuują dzia­
łalność społeczną w miejscu 
pracy.

Celem zjazdu jest rozpa­
li zenie takich m. in. tema­
tów, jak adaptacja absolwen 
ta uczelni wyższej w zakła­
dzie pracy i nowym środowi 
sku, kontynuacja działalności 
społecznej aktywistów ZMS 
na studiach, wpływ zaanga­
żowania społecznego na poczy 
nania zawodowe, ocena pro­
gramu nauczania i praktyk 
zawodowych studentów z 
punktu widzenia doświadczeń 
byłych działaczy ZMS, a obec 
nie już ludzi pracujących.

Po zwiedzeniu .Sali Tradycji Ru 
chu Młodzieżowego, goście udali 
się do poszczególnych zarządów 
uczelnianych ZMS, w których 
działali podczas studiów. Zapo­
znali się tam m. in. z obecnymi 
kierunkami działania ZMS na u- 
czelniach. Pierwszy dzień zjazdu 
zakończył się wspólnym wieczo­
rem w studenckim klubie ZMS 
„Agora**.

W tymże klubie dzisiaj rano od 
będzie się zasadnicza część zjaz­
du absolwentów, mianowicie dys 
kusja skoncentrowana wokół 
wspomnianych już tematów. Li­
czy się, że dostarczy ona danych, 
pozwalających lepiej kierować po 
czynaniami ZMS na uczelniach, 
oraz że przyniesie wnioski pod 
adresem programów nauczania i 
praktyk studenckich.

Zjazd zakończy się dzisiaj 
spotkaniem gości z kierownic 
twem Zarządu Wojewódzkie­
go ZMS oraz z przedstawicie­
lami władz Poznania. Przed­
stawione zostaną wnioski z 
dyskusji. (mb)'

Absolwenci WSR-ów inspiratorami 
przedsięwzięć kulturalnych na wsi

Wczoraj i dziś studenci i pra 
cownicy naukowi wyższych 
szkół rolniczych z całej Polski, 
zebrali się na dwudniowym 

sympozjum przebiegającym pod 
hasłem „Społeczno-kulturalna 
rola absolwentów WSR w śro­
dowisku wiejskim”. W sympo 
zjum uczestniczyli m. in. pro­
rektor WSR w Poznaniu prof. 
dr W. Mucha, sekretarz WKZZ 
Jerzy Męczyński, przedstawi­

ciele Ministerstwa Nauki, Szkol 
nictwa Wyższego i Techniki, 
RN ZSP i ZG ZMW.

Spotkanie miało na celu o- 
pracowanie ramowych zasad 
przygotowania absolwentów 
(jeszcze w czasie studiów) do 
funkcji inspiratorów i popula­
ryzatorów przedsięwzięć kul­
turalnych na wsi. Jedną z naj 
ważniejszych spraw jest opra­
cowanie systemu szkoleniowe­
go studentów WSR bądź w ra­
mach fakultatywnego progra- 
llllll MliiiIIIIIIIIII1IIISIH 
Dzisiejszy serwis informacyi"' 
opracował Jerzy Walasek
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Oficjalne poparcie W. Brytanii 
dla polityki wschodniej NRF

Prasa o wizycie W. Brandta w Londynie
Jak pisze boński korespondent PAP, Eugeniusz Guz, za­

kończona w sobotę wizyta kanclerza Brandta w Londynie 
oceniana jest zgodnie, zarówno przez miejscowe źródła za- 
chodnioniemieckie, jak i w ko espondencjach z Londynu, 
jako jednoznaczny sukces.
W Bonn podkreśla się 

przede wszystkim wyraźne po 
parcie premiera Edwarda

Siły wyzwoleńcze 
zdobywają miasta
Dokończenie ze itr 1 

doniesień wynika, że bojow- 
nicy zaatakowali drugie duże 
miasto — Phuoc Binh, znajdu 
jące się ok. 40 km od An Loc. 
Eksplodowało tam około tysią 
ca pocisków rakietowych i 
moździerzowych.

☆
Amerykański niszczycie] „Hig- 

bee“, poważnie uszkodzony przez 
samolot DRW, znajduje się obecnie 
w remoncie w stoczni bazy USA 
w Da Nangu w Wietnamie Połud­
niowym.

Dowódca jednostki opowiadał 
— jak relacjonuje korespon­
dent Reutera z Da Nangu — 
że niszczyciel zakończył ostrzał wy 
brzeża północnego DRW i skiero­
wał się na pełne morze, gdy z 
lądu artyleria odpowiedziała og­
niem i pociski zaczęły wybuchać 
wokół jednostki. Jednocześnie do­
wódca zobaczył samolot schodzą- ! 
cy do ataku. Pierwsze dwie bom­
by nie były celne. Podczas na­
stępnej rundy atak tego samego 
lub drugiego odrzutowca był sku­
teczny. Jedna z bomb spadła ńa 
pokład i stoczyła się pod wieżę 
działa strzelniczego, przebiła po­
kład i eksplodowała. Następny wy 
buch nastąpił w miejscu, gdzie 
znajdowała się obok działa amu­
nicja. Zniszczył on szczyt wieży 
strzelniczej i jej opancerzenie.

PAP

Efekty wartości 
wielu milionów
Dokończenie ze str. 1

. we współzawodnictwie woje­
wódzkim.

Dyplomy reprezentantom 
rad narodowych i miejskich 
komitetów FJN wręczył prze 
wodniczący OK FJN — prof. 
Janusz Groszkowski.

W uroczystości wzięli u- 
dział: członek Biura Politycz­
nego, sekretarz KC PZPR — 
Jan Szydlak, sekretarz Rady 
Państwa — Ludomir Stasiak 
i przedstawiciele resortów.

Przewodniczący sądu konkurso­
wego, sekretarz OK FJN — Wi­
told Jarosiński podkreślił, że 
współzawodnictwo o tytuł „Mi­
strza gospodarności — 1971“ przy 
niosło cenne efekty społeczno- 
gospodarcze. Zaangażowanie mie­
szkańców znalazło wyraz w czy- 
nrch społecznych, których war­
tość osiągnęła wiele milionów zło 
tych. Konkurs przyczynił się do 
lepszego wykonania przez miasta 
zadań we wszystkich dziedzinach 
gospodarki miejskiej, efektywne­
go wykorzystania środków, a tak 
że rezerw, polepszyły się socjal- 

yno-kulturalne warunki życia mie­
szkańców. (PAP)

mu uczelni, w formie Studium 
Kulturalno-Oświatowego, lub 
w ramach działalności ZSP, w 
formie ośrodków kultury stu­
denckiej.

Drugim węzłowym zagadnieniem 
jest kwestia przekazywania akty­
wu kulturalnego ZSP — Związko­
wi Młodzieży Wiejskiej oraz wy­
modelowanie metod systematycz­
nej współpracy studentów ze śro­
dowiskiem wiejskim.

W dniu dzisiejszym odbędzie się 
podsumowanie obrad i zakończe­
nie sympozjum. Odbędzie się rów­
nież 'finał VI Akademickich Mi­
strzostw Par Tanecznych i Zespo­
łów Tańca Towarzyskiego — im­
prezy towarzyszącej spotkaniom.

(ask)

Przegląd prasowy
Towarzystwo Wiedzy Powszech­

nej, Stowarzyszenie Dziennikarzy 
Polskich oraz Dom Kultury Kole­
jarza zapraszają na kolejne spot­
kanie w ramach prasowych nrze 
giądów tygodnia, które odbędzie 
się dzisiaj 23 bm. o godz. 11 w Do 
mu Kultury Kolejarza przy ul. 
Marchlewskiego 130/140.

Prelegentem będzie zastępca re­
daktora naczelnego redakcji kra­
jowej PAP, Julian Mikołajczak.

Heatha dla polityki wschod­
niej rządu kanclerza Brandta 
i sprawy ratyfikacji układów 
zawartych przez NRF ze Związ 
kiem Radzieckim i z Polską. 
Londyński korespondent dzień 
nika „Frankfurter Rundschau” 
zauważył, że dotychczas ofi­
cjalne czynniki brytyjskie u- 
nikały angażowania się w pro 
blematykę ratyfikacji.

W. Brytania i NRF — jak wyni 
ka z rezultatów wizyty Brandta — 
zajęły zgodne stanowisko w spra­
wie zwołania w przyszłym roku 
europejskiej konferencji w spra­
wie bezpieczeństwa i współpracy.

Najbardziej wymowną ilustracją, 
podkreślanej wręcz serdeczności 
wobec zachodnioniemieckiego goś 
cia miało być zaproszenie Brand­
ta przez królową Elżbietę n do I 
zamku w Windsorze i fakt, że kan 
clerz, jako pierwszy od 65 lat ofi­
cjalny gość niemiecki, dostąpił za 
szczytu przenocowania w tej rezy 
dencji królewskiej. (PAP)

* -------------------
Koncentracja sił

Dokończenie ze itr J 
produkcję wywrotek na podwoziu 
„Stara” do 4 tys., przygotowując 
się równocześnie do podjęcia pro­
dukcji ciężkich wywrotek na pod 
woziu „Jelcza”.

Przemysł motoryzacyjny przy 
stępuje do budowy w Pustel­
niku pod Warszawą, nowej po 
tężnej fabryki okładzin hamul 
cowych, które produkowane bę 
dą na podstawie licencji zachód 
nioniemieckiej firmy „Textar”. 
W tym roku uruchamiane będą 
również stopniowo wydziały 
nowej fabryki układów hamul 
cowych na licencji „Westing- 
hausa” (dla samochodów ciężą 
rowych i autobusów). Powsta - 
je ona w miejscowości Praszka 
w pow. Wieluń.

Dalszy postęp w dziedzinie 
organizacji i zarządzania w na 
szym przemyśle samochodo­
wym powinno przynieść zasto­
sowanie elektronicznej techni­
ki obliczeniowej. Zjednoczenie 
„Polmo” ma wkrótce otrzymać 
maszynę , matematyczną IBM. 
Komputer w Fabryce Samocho 
dów Ciężarowych w Staracho­
wicach wykorzystywany jest 
już do sterowania produkcją i 
gospodarką materiałową. (PAP)

Skład Wojewódzkiego Komitetu 
Obchodu 1 Maja w Poznaniu

Przewodniczący Komitetu: JE­
RZY ZASADA — członek KC, I se 
kretarz KW PZPR, poaeł na Sejm 
PRL;

Członkowie Komitetu:
KAZIMIERZ BUCHERT — I se­

kretarz KD PZPR Poznań — No­
we Miasto;

JAN CHUDZIAK — członek KD 
PZPR Poznań — Stare Miasto, ro 
botnik PPB nr 2; JÓZEF CICHO- 
WLAS — członek Egzekutywy KW 
PZPR, I sekretarz KP PZPR we 
Wrześni; STANISŁAW COZAS - 
członek Egzekutywy KW PZPR, 
przewodniczący Prezydium RN Po 
znania;

KAZIMIERZ DANIEL — I sekre 
tarz KD PZPR Poznań — Jeżyce; 
ZOFIA DĄBEK — członek Egzeku 
tywy KW PZPR, dyrektor VTT Li 
ceum Ogólnokształcącego w Pozna 
niu; WIKTOR pEGA — profesor, 
Budowniczy Polski Ludowej; ED­
MUND DUKAT — I sekretarz 
POP Swarzędzkiej Fabryki Me­
bli, robotnik;

STANISŁAW FURGAŁ — poseł 
na Sejm PRL;

FRANCISZEK ĆALAS — pra­
cownik przedsiębiorstwa PGR 
Pniewy, gospodarstwo Chełmno, 
pow. Szamotuły; STANISŁAW 
GARCZARCZYK — prezes Oddzia­
łu Poznańskiego Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich: RYSZARD 
GARDO — prezes Oddziału Po­
znańskiego Związku Kompozyto­
rów Polskich; STANISŁAW GAR­
STKA — członek Egzekutywy KP 
PZPR w Jarocinie, przewodniczą­
cy RSP Kotlin i pow. Jarocin; 
IRENEUSZ GARSŻTKA — członek 
KW PZPR, przewodniczący RSP 
Skórzewo now. Poznań; BERNARD 
GŁOWIŃSKI — robotnik MPK; 
BRONISŁAW GORZAN — członek 
Egzekutywy KW PZPR, ślusarz z 
..Wiepofamy“; GERARD GÓRNI­
CKI — pisarz, prezes Oddziału Po 
znańskiego Związku Literatów Pol 
skich; TADEUSZ GRABSKI — se 
kretarz KW PZPR; MARIA 
GRANDKE — robotnica ZPO „Mo

A. Jelisiejew w Katowicach

Wystawa radzieckich 
osiągnięć kosmicznych
Przebywający w naszym kra 

ju radziecki kosmonauta Alek 
siej Jelisiejew przybył wczo­
raj do Katowic. Gość radziec­
ki uczestniczył w otwarciu 
wielkiej wystawy osiągnięć 
kosmicznych ZSRR. Na wysta 
wie, zorganizowanej w ra­
mach obchodów 25 rocznicy za 
warcia umowy o współpracy 
naukowo-technicznej między 
Polską i Związkiem Radziec­
kim eksponowano m.in. makie 
ty członów rakiet, statków kos 
micznych, skafandry kosmo­
nautów oraz kawałek gruntu 
księżycowego. (PAP)

J. Zasada na czele
Komitetu Obchodu

Dokończenie ze str J 
podarki i polityki międzynaro­
dowej.

Tym treściom obchodów 
pierszomaj owych towarzyszyć 
będą różnorodne formy: uro­
czyste zebrania i wieczornice 
w środowiskach społecznych i 
zawodowych, imprezy kultu- 
ralno-rozrywkowe i sportowe, 
którymi wypełnione zostaną 
dni od soboty do poniedziałku. 
Przewiduje się, że odbędzie się 
ogółem w Poznaniu 50 imprez 
artystycznych i 42 sportowe, 
w tym m. in. w niedzielę na 
stadionie Olimpii — występy 
artystyczne zespołów CPLiA, 
zespołu „Roma” oraz mecz pił­
ki nożnej o mistrzostwo II ligi 
między Lechem a Włókniarzem.

Pochód pierwszomajowy, któ 
ry rozpocznie się o godz. 10 
otworzy czołówka złożona z 
przywódców partyjnych na­
szego regionu i działaczy ruchu 
robotniczego oraz przedstawi­
cieli wszystkich środowisk.

Jak podczas spotkania pod­
kreślił Jerzy Zasada, będzie to 
radosna, polityczna manifesta­
cja mas pracujących, które na 
swoje święto przyjdą z niema­
łym dorobkiem, jaki osiągnię­
to ostatnio w naszym regionie.

Zebrani na tym spotkaniu 
dokonali wyboru przewodni­
czącego Wojewódzkiego Komi­
tetu Obchodów Święta Pierw­
szomajowego. którym został I 
sekretarz KW PZPR Jerzy Za­
sada oraz 90 członków tego Ko­
mitetu. reprezentuiacych wszy 
stkie środowiska, (z)

(Skład komitetu podajemy 
poniżej).

dena“; LECHOSŁAW GRUSZ­
CZYŃSKI — członek KC PZPR, 
przewodniczący Oddziału Woje­
wódzkiego NOT w Poznaniu;

wiktoria hetmańska — 
członek Prezydium WK FJN, dzia 
laczka ruchu robotniczego; HEN­
RYK HOREMSKI — robotnik Od­
działu Remontowego PKS w Po­
znaniu;

WŁADYSŁAW JANISZEWSKI — 
członek Komisji Rewizyjnej KW 
PZPR, robotnik PGR Gola pow. 
Gostyń; MIROSŁAWĄ JENEK — 
pakowaczka z PZKS „Amino”, po 
sel na Sejm PRL;

MELANIA KALUTA — działacz­
ka ruchu robotniczego; LUDWIK 
KASPROWICZ — członek Egzeku­
tywy KW PZPR, odlewnik z PZE 
„Alco-Centra"; LEONARD KLI- 
MECKI — członek Egzekutywy 
KZ HCP, robotnik; WALENTY 
KOŁODZIEJCZYK — prezes WK 
ZSL, poseł na Sejm PRL; URSZU 
LA KONIECZNA — zastępca człon 
ka KC PZPR, robotnica „Gopla­
ny**; CZESŁAW KOŃCZAL — 
członek Egzekutywy KW PZPR, 
przewodniczący WKZZ; WITOLD 
KORDY — robotnik Poznańskiego 
Przedsiębiorstwa Budownictwa; 
ZYGMUNT KOWALKA — sekretarz 
POP przy Okręgowym Zarządzie 
Wodnym, członek KD PZPR Po­
znań — Stare Miasto, robotnik; 
WŁODZIMIERZ KOWALSKI — I 
sekretarz KD PZPR Poznań — Sta 
re Miasto; STANISŁAW KRÓLIK 
— członek KC PZPR, przewodn^ 
czący RSP Nowy Świat pow. Ple­
szew; FELIKS KRYSI AK — Ko­
mendant Miejski MO; JAKUB 
KRZESZCZAK — działacz ruchu 
robotniczego; JAN KUBICKI — 
członek KW PZPR, sekretarz POP 
W-3 w „Pomecie**; SYLWESTER 
KUCHARSKI — działacz ruchu ro­
botniczego; TADEUSZ KWAŚ­
NIEWSKI — przewodniczący Zarżą 
du Wojewódzkiego TPPR, poseł na 
Sejm PRL;

STEFAN LUDWICZAK — dzia­
łacz ruchu robotniczego;

„Dzień Transportowca i Drogowca”

Wręczenie sztandaru przechodniego 
poznańskiej załodze WZDP

Reprezentanci blisko 300-tysięcznej rzeszy ludzi spod 
znaku uskrzydlonego koła: pracowników transportu drogo­
wego i lotniczego, przedsiębiorstw utrzymania dróg i za­
plecza techniczno-materiałowego spotkali się 22 bm. — w 
kieleckiej hali widowiskowej z okazji swego dorocznego 
święta — „Dnia Transportów ca i Drogowca”. Gościem tran­
sportowców i drogowców był wicepremier Zdzisław To­
ma 1.
Przekazał on transportow­

com i drogowcom pozdrowie­
nia i podziękowania za ich 
rzetelną pracę od I sekreta­
rza KC PZPR Edwarda Gier­
ka i premiera Piotra Jarosze­
wicza.

Szczególnie uroczystym mo 
mentem akademii było wrę­
czenie przez wicepremiera 
Zdzisława Tomala i sekreta­
rza CRZZ Mieczysława Gra- 
da sztandarów przechodnich 
prezesa Rady Ministrów i 
CRZZ, załogom Polskich Li­
nii Lotniczych „Lot” i Woje­
wódzkiego Zarządu Dróg Pu­
blicznych w Poznaniu, które 
zajęły pierwsze miejsce we 
współzawodnictwie międzyza­
kładowym na rok 1971.

Grupa przodujących pra­
cowników otrzymała odzna­
czenia państwowe, wśród 
nich — Ordery Sztandaru 
Pracy II klasy: Antoni Pacan 
— majster Kieleckiego Przed 
siębiorstwa Robót Mosto­
wych, Alfons Gaca — monter 
z Kujawskich Zakładów Na­
prawy Samochodów, Euge­
niusz Kwiatkowski — dyrek­
tor WZDP w Poznaniu oraz 
Henryk Wojciechowski — za

Dzisiaj w Badenii ■ Wirtembergii

Wybory bez precedensu 
w historii NRF

Blisko 6 min wyborców Badenii 
— Wirtembergii nójdzie dzisiaj do 
urn, by oddać głos na jedna spo­
śród 6 partii, ubiegających sie o 
mandaty do parlamentu krajowe­
go: CDU, SPD, FDP, Niemiecką 
Partię Komunistyczna (DKP) Po­
stępową Niemiecka Unie Pokoju 
(DFU) i Partię Sprawiedliwości.

W blisko 25-letniej już historii 
NRF, żadne z wyborów do parla­
mentu krajowego, odbywanych co 
cztery lata w każdvm z dziesierH 
krajów NRF, nie miały jednocześ­
nie tak doniosłego znaczenia ogól- 
nofederalnego. co wyznaczone na 
23 bm. w Badenii — Wirtembergii. 
Kampania wyborcza w Badenii 
Wirtembergii przekształciła sie bo­
wiem praktycznie w plebiscyt za 
czy przeciwko politvce wschodniej 
obecnego rządu. (PAP)

BERNARD ŁUCZEWSKI — prze 
wodniczący Krajowej Komisji We­
teranów Powstania Wielkopolskie­
go, wiceprezes ZO ZBoWiD;

ZOFIA MAŃKA — robotnica 
HCP, przodownica Pracy Socjalis­
tycznej; EMILIA MAZUREK — 
wdowa po działaczu ruchu robot­
niczego; FRANCISZEK MĄDRY — 
pracownik Kombinatu PGR Kona- 
rzewo pow. Poznań; WITOLD MI 
CHAŁKIEWICZ — profesor, prze­
wodniczący Kolegium Rektorów 
Szkół Wyższych; HENRYK MICHA 
ŁOWSKI — generał brygady, pilot, 
dowódca Wojsk Lotniczych; TA­
DEUSZ MŁYŃCZAK — sekretarz 
WK SD, poseł na Sejm PRL; 
FRANCISZEK MROCZKOWSKI — 
robotnik Węzła PKP;

FRANCISZEK NOWICKI — ro­
botnik Zakładów Rowerowych „Ro 
met**; FRANCISZEK NOWAK — 
członek Centralnej Komisji Kon­
troli Partyjnej KC PZPR, przewód 
niczący WKKP, poseł na Rejm 
PRL, członek Egzekutywy KW;

JANUSZ OPIELEWICZ — rolnik 
Indywidualny z Maslowa pow. 
Śrem, członek Komitetu Gromadź 
kiego PZPR: HENRYK ORLICZ 
— działacz ruchu robotniczego; 
KAZIMIERZ OZÓR — działacz ru 
chu robotniczego, członek KD 
PZPR Poznań — Stare Miasto, 
przewodniczący DKKP;

JAN PAWLAK — sekretarz KW 
PZPR; STANISŁAW PIĄTEK — 
członek KW PZPR, rolnik indywi 
dualny z Kępy Wielkiej pow. Sro 
da; ANDRZEJ PORA.ISKI — gene 
rał brygady, szef Wojewódzkiego 
Sztabu Wojskowego; WŁADY­
SŁAW PRZYBYLSKI — ślusarz 
z Poznańskiej Fabryki Łożysk 
Tocznych, przodownik pracy; 
ZDZISŁAW PRZYCHODZKI — 
robotnik, członek POP przy Wiel­
kopolskich Okręgowych Zakła­
dach Gazownictwa;

EDMUND REJEK — przewodni­
czący WK FJN; STANISŁAW RO­
MAŃSKI — aktor, prezes Oddziału 
Poznańskiego SPATiF; MARIA 

stępca dyrektora Centralnego 
Zarządu Dróg Publicznych.

PAP

Druga wyprawa
J. Younga i Ch. Duke

Dokończenie ze str I 
mieszczone przez lunonautów 
w piątek na głębokości 3 m pod 
powierzchnią Srebrnego Globu 
miały właśnie zarejestrować 
przepływ ciepła od księżycowe 
go wnętrza ku jego powierzch 
ni. Jednakże przypadkowe zer 
wanie przez Duke’a kabla, któ 
rym miały być przekazywane 
wyniki pomiarów do nadajni­
ka mającego je przetransmito- 
wać na Ziemię, uniemożliwia 
realizację tego zadania.

Podczas sobotniej wyprawy 
Young i Duke odbyli księżyco­
wym łazikiem przejażdżkę w bar­
dzo urozmaiconym terenie u pod 
noża księżycowej góry, usianej 
wielkimi głazami wyrzuconymi z 
głębokiego krateru. Obaj zgodnie 
twierdzili, że były to, największe 
wertepy, po jakich kiedykolwiek 
jeździli.

W trakcie jazdy zepsuł się przy­
rząd mający wskazywać kąt, pod 
jakim wspina się lub zjeżdża ła­
zik. Stwierdzi! to Young po zapar 
kowaniu pojazdu przeszło 4 km na 
południe od miejsca lądowania, 
wśród ogromnych skat, sięgają­
cych 250 metrów wysokości.

Duke, który na bieżąco relacjo­
nował geologom w Houston tę pół 
godzinną trudną trasę, poinformo­
wał, że powierzchnia jest usiana 
małymi kraterami l przypomina 
świeżo zaorane pole w chwili, gdy 
zaczyna padać deszcz. Łazik ciąg­
le wspinał się lub zjeżdżał po stro 
mym zboczu.

Po zatrzymaniu się na zbo­
czu wyszli z pojazdu i na zgię 
tych w kolanach nogach, by 
nie stracić równowagi, zbiera­
li odłamki skał księżycowych. 
Ich zdaniem, nie wyróżniają 
się one, przynajmniej na pierw 
szy rzut oka, niczym szczegól­
nym.

Zakończenie drugiej wypra­
wy Younga i Duke’a na po­
wierzchni Srebrnego Globu na 
stąpiło o godz. 2 w nocy. (PAP)

ROSZCZAK — przewodnicząca 
ZW Ligi Kobiet; ZBIGNIEW RUD 
NICKI — przewodniczący WK SD; 
ANTONI RZEMYSZKIEWICZ — ar 
tysta plastyk, I sekretarz POP 
przy ZPAP;

BOGDAN SAJNA — członek Eg 
zekutywy KW PZPR, I sekretarz 
KZ przy HCP; WIESŁAWA SAL- 
WA-KUBASIK — zastępca członka 
KC PZPR, pracownik naukowy 
Akademii Medycznej; MARIAN 
SAWCZUK — robotnik z „Wiepofa 
my**; BOGDAN SICIARZ — ko­
mendant Wielkopolskiej Chorągwi 
ZHP; EDWARD STOKOWSKI — 
działacz ruchu robotniczego; WŁA 
DYSŁAW SZLAFEREK — działacz 
ruchu robotniczego; FRANCI­
SZEK SZCZERBAL — członek Eg­
zekutywy KW PZPR, przewodni­
czący Prezydium WRN, poseł na 
Sejm PRL; ROMUALD SZPIŃ- 
GIER — I sekretarz KD PZPR Po 
znań — Grunwald; ZYGMUNT 
SZYMAŃSKI — ślusarz PFMZ, 
przodownik pracy; JÓZEF SCI- 
BISZ — przewodniczący ZW ZMW; 
WŁADYSŁAW SLEBODA — sekre 
tarz KW PZPR; MARIAN SWIER 
GIEL — robotnik ZNTK w Pozna 
niu;

KAZIMIERZ TOMASZEWSKI — 
rolnik indywidualny z Brudzewa 
pow. Śrem, członek Plenum KP 
PZPR; MARCELI TRITT — robot­
nik ZNTK, Budowniczy Polski Lu 
dowej;

KAZIMIERZ UTRATA — dzia­
łacz ruchu robotniczego;

STANISŁAW WALENDOWSKI 
— przewodniczący Wojewódzkiego 
Zarządu Rolniczych Spółdzielni 
Produkcyjnych, KAZIMIERZ WI- 
DERSKI — I sekretarz KD PZPR 
Poznań — Wilda; GRZEGORZ 
WIŚNIEWSKI — przewodniczący 
Rady Okręgowej Zrzeszenia Stu­
dentów Polskich; JERZY WOJ- 
TECKI — sekretarz KW PZPR; 
ALEKSANDER WYROZEMBSKI — 
członek KC PZPR, robotnik z 
W’ w HCP:

STANISŁAW ZAPEŃSKI — dzia 
łącz ruchu robotniczego; BOGDAN 
ZASTAWNY — przewodniczący 
ZW ZMS; CZFSŁAW ZASKIE- 
WICZ — formierz z „Pometu”; 
HENRYK ZASZKIEWICZ — ko­
mendant Wojewódzki MO; WIK­
TOR ZIEMKOWSKI — członek 
WKKP przy KW PZPR, robotnik 
z MPK;

STEFAN ŻURAWSKI — zastęp­
ca członka KC PZPR. I sekretarz 
KP PZPR w Obornikach.



KOBIETA

W Zamku Książąt Pomorskich w Szczecinie czynna jest świa­
towa wystawa fotografiki pn.: „Kobieta”. Eksponowano po­
nad 200 fotogramów. Autore m scenariusza jest dr Karl Pa- 

wek. Na zdjęciu: fragment ekspozycji.
CAF — Undro

W nazwie nowego minister­
stwa oświaty istnieje 
też słowo wychowanie.

Przedłożona Sejmowi Karta 
Praw i Obowiązków Nauczycie 
la podporządkowana jest 
dwom głównym problemom: 
rozwojowi oświaty i wychowa­
niu młodzieży. Model wycho­
wania socjalistycznego wyma­
ga stworzenia jednolitego sy­
stemu, w którym główną rolę 
inspiratora i koordynatora peł­
ni nauczyciel.

Nasze społeczeństwo zawsze 
stawiało wysokie wymagania 
nauczycielowi, chciałoby, aby 
nauczyciel był przykładem 
wszystkich cech dodatnich. Z 
jego osobą łączy pozytywny 
model ludzkiego postępowania.

Stara to prawda, że za wy­
chowanie młodzieży odpowie­
dzialny jest także cały zespół 
pedagogiczny, że szkoła nie 
może ograniczać się do przeka­
zywania uczniom wiedzy na­
kreślonej przez program, zaś 
sprawom wychowania poświę­
cać niewiele miejsca i czasu.

Mówiliśmy o roli nauczycie­
la w kształtowaniu umysłów i 
uczuć, a tymczasem na tę bo­
daj najważniejszą pracę nie 
pozostawało nauczycielowi do­
statecznie dużo czasu. Zabiega­
ni, obciążeni dodatkowymi za­
jęciami w swoich bądź w są­
siednich szkołach z trudem go­
dzili te obowiązki. Sygnałem, 
że nasz system wychowawczy 
znajduje się w niebezpieczeń­
stwie były akcje zbliżenia szko 
ły do życia, nauczyciela do ucz 
nia itp. W projekcie ustawy o 
prawach i obowiązkach nau­
czycieli poważnie potraktowa­
no sprawy wychowania. Przy­
wrócenie należnego szacunku 
i rangi zawodowi nauczyciel­
skiemu, zapewnienie mu sta-

Nad Kartą Praw i Obowiązków Nauczyciela

Wychowanie dla przyszłości
bilizacji, poprawa warunków 
materialnycn stanowią punkt 
wyjściowy do rozeznania dzia­
łalności wychowawczej.

Przede wszystkim ujednoli­
cono wymiar godzin pracy nau 
czyciela w skali tygodniowej 
dla szkolnictwa poszczególnych 
szczebli, rezygnując z nadmier­
nie rozdętych godzin nadlicz­
bowych. Projekt ustawy zakła­
da inne od dotychczasowego 
podejście do przydzielania go­
dzin nadliczbowych i sposobu 
ich wynagradzania. Dotychczas 
godziny te spełniały funkcję 
regulatora poziomu uposażenia 
nauczycieli. Zapowiedziana pod 
wyżka płac, zapewniając 
wzrost uposażenia zasadnicze­
go, pozwala na odmienne po­
dejście do rozwiązania godzin 
nadliczbowych. Nauczyciel bę­
dzie więc miał więcej czasu 
wolnego, który spożytkuje z 
korzyścią dla siebie i dla mło­
dzieży. Jednocześnie za najpo­
ważniejszą pracę społeczną 
nauczyciela uznano jego prace 
na rzecz szkoły i młodzieży, a 
nie długi rejestr różnych funk­
cji pozaszkolnych. W ścisłym 
związku z tymi postulatami po 
zostaje przepis nowej ustawy 
określającej rozmiary obowiąz 
ków nauczycieli dotyczących

trzebna jest koordynacja po­
czynań -szkoły, rodziny, środo­
wiska, organizacji młodzieżo­
wych, środków masowego prze 
kazu i wszystkich innych czyn 
ników mających wpływ na 
kształtowanie się charakteru. 
Po to właśnie nauczyciel uzy­
skał większe uprawnienia. O- 
barczony jest ogromną odpo­
wiedzialnością. Podoła tym za 
daniom, jeżeli jego zaangażo­
wanie będzie szczere, jeżeli bę 
dzie swoją wiedzę uzupełniał, 
a przede wszystkim jeżeli bę­
dzie służył przykładem włas­
nej osobowości, jeżeli będzie 
głosił te same zasady w szkole 
i w życiu prywatnym.

W naszym modelu wychowa 
nia nie możemy sobie pozwo­
lić na przypadkowość. Chce­
my żyć lepiej, dostatniej, zało­
żyliśmy to w naszych pogrud- 
niowych planach. A to znaczy, 
że mamy wychować nie tylko 
doskonałego fachowca, ale za­
razem człowieka zaangażowa­
nego, wrażliwego, o takich pre 
dyspozycjach psychicznych i 
moralnych, które stwarzałyby 
szansę uczestniczenia w wiel­
kich procesach współtworzenia 
kultury i cywilazcji. Człowie-

ka, który potrafi krytycznie 
przeanalizować skomplikowa­
ne problemy, jakie niesie nad­
chodzący czas. Musimy go na­
uczyć zabawy i wypoczynku, a 
przede wszystkim sensu życia.

Aby sprostać tym zamierze­
niom trzeba przebudować obec 
ny kształt kultury pedagogicz­
nej. Pierwszy krok już uczynio 
no.

Metod wychowywania na 
pewno trzeba się uczyć, lecz 
gotowych recept się nie znaj­
dzie. Decydująca jest osobo­
wość wychowującego, jego wi­
dzenie świata, kultura, nie 
można bowiem przekazać wię­
cej niż się posiada. Cokolwiek 
byśmy nie powiedzieli, nauczy 
cielstwo to jednak specyficzny 
zawód, w którym nie można 
oddzielić umiejętności zawo­
dowych od predyspozycji wew 
nętrznych. Dlatego też w U- 
chwale VI Zjazdu sprawom o- 
światy poświęcono tyle miej­
sca, a Sejmowi przedłożono 
Kartę Praw i Obowiązków 
Nauczycieli.

BARBARA
GRZEGORZEWSKA

spraw
wawczych na

organizacyjno-wycho-
rzecz szkoły i

Kierunek kooperacja

młodzieży poza obowiązkowy­
mi zajęciami dydaktycznymi. 
Sa to takie funkcje, jak: wy­
chowawcy klasy, opieki nad 
pracownią, nad kółkami zain­
teresowań, organizacjami mło­
dzieżowymi itp.

Nowości techniki

w

KINO — STRZELNICA
Wyższej Szkole Oficerskiej

Nie ma postępu w pojedynkę
Jak powiadają specjaliści, 

nie tylko technika i tech­
nologia nastręczają wiele 

kłopotów współczesnemu prze­
mysłowi, ile organizacja 
i ekonomika. Umiejętnoś­
ci techniczne wyprzedzają or­
ganizację, stawiając liczne 
przed nią znaki zapytania. Re­
wolucja naukowo - techniczna 
narzuca stale doskonalsze me­
tody wytwarzania, ale człowiek 
nie zawsze potrafi je w opty­
malnym stopniu wykorzystać. 
Dzieje się tak dlatego, że pro­
cesy wytwarzania są coraz bar­
dziej skomplikowane, a towary 
powstają w wyniku coraz szer 
szego współudziału, współpra­
cy różnych gałęzi nauki i tech­
niki. Są one produktem złożo­
nym, powstającym częstokroć 
z drobnych elementów, rodzą­
cych się w wielu zakładach 
specjalistycznych. Widać przy 
tym tendencję do wydłużania 
się tego łańcucha producentów. 
Przykładem może być produk­
cja Polskiego „Fiata”, który

podejmowaniu wspólnych
przedsięwzięć produkcyjnych. 
Toteż na koncie kooperacji ma 
my do odnotowania zupełnie 
niezłe osiągnięcia. Przypomnij- 
my tu współpracę FSO — „Za- 
stava”, dzięki której w Polsce 
i Jugosławii wytwarza się „Fia 
ta” 125 p i „Fiata” 125 PZ; ko­
produkcję z angielską firmą 
„Jones”, w oparciu o którą pow 
stają dźwigi budowlane dla 
kraju i dla eksportu na rynki 
trzecie; wspólne budowanie ma

szyn włókienniczych przez pol­
ską „Befamę” z firmą NRD. 
Umów takich jest już wiele.

Powiązania kooperacyjne są 
korzystne dla obu stron. Za­
zwyczaj są to umowy q charak 
terze komplementarnym. Jeden 
z kontrahentów stawia do dy­
spozycji drugiego swoją spe­
cjalność w zamian za co korzy

Dokończenie na str. 4

ZBIGNIEW MIKA

Pełnienie tych funkcji ma 
być dodatkową platformą po­
rozumienia się nauczyciela z 
młodzieżą, kształtowania jego 
osobowości.

Nauczyciel uwolniony od 
podstawowych trosk material­
nych, nie obarczany dodatko­
wymi lekcjami będzie miał 
więcej czasu na nawiązanie 
przyjacielskich kontaktów z 
uczniem, na rozmowy i dysku­
sje. Będzie mógł ćŚaS Wolny 
spożytkować na czytanie, pój­
ście do teatru, na zobaczenie i 
przeżycie tych wydarzeń kultu 
ralnych, które są niezbędnie 
potrzebne dla intelektualnego 
rozwoju.

Aby zrealizować model so­
cjalistycznego wychowania po

Wojsk Pancernych opracowano po 
myślową kino-strzelnicę do prowa 
dzenia treningów przygotowują­
cych załogi do strzelania z arma­
ty czołgowej i transporterów o- 
pancerzonych. Zestaw składa się 
z aparatu projekcyjnego, urządze­
nia automatycznego sterowania 
projektorem, ekranem i wzajem­
ną blokadą stanowisk po oddaniu 
strzału oraz „broni" treningowej. 
Kino-strzelnlca pozwala na prowa 
dzenie ognia z broni malokalłbro 
wej do celów ruchomych wyświe­
tlanych na ekranie, przy czym tra 
fienie sygnalizowane jest punk-

między salą operacyjną, a łóżkiem 
chorego. Nosze wykonane są z kil 
ku elementów, które można skła­
dać nie poruszając chorego z miej 
sca. Nowe nosze rozwiązują wie­
le problemów, takich jak rip. ką­
piel ciężko chorych, zaś szczegól­
nie przydają się w leczeniu ran 
po oparzeniach. (PAP)

tern świetlnym.

NOSZE DLA CIĘŻKO 
CHORYCH

Leszek Jakubowicz z Wojskowej 
Akademii Medycznej jest twórcą 
nowego wzoru noszy ułatwiają­
cych przenoszenie ciężko chorych 
wewnątrz szpitala, a zwłaszcza

Tomasz Langer — „Formy pań­
stwa socjalistycznego”. Pierwsza 
w literaturze polskiej, potraktowa 
na monograficznie, próba analizy 
systemów ustrojowych krajów so­
cjalistycznych. Str. 218, 25,— zł.

Do kliniki zabrana zo-
stała moja córka, studentka
drugiego roku. Po 6 tygod­
niach ją wypisano. Opiekun
córki oświadczył, że musi pra 
cować albo sią uczyć. Na nau­
ką było za późno, wiąc po 
przyjeździe do Ostródy podję­
ła pracą. Zarejestrowała sią w 

> przychodni, przyjmowała leki. 
1 Myśleliśmy, że bądzie wszystko

w porządku. Ale, niestety, 
pewnego dnia rzuciła pracą ikorzysta z dostaw 1200 zakła­

dów w całym kraju — od zor­
ganizowanych czy też inspiro­
wanych przez siebie wytwór­
ców.

KURS NA KOOPERACJĘ
Już nie wystarczają zwykłe 

powiązania handlowe pomię- | Pracowała dobrze. Pewnego 
dzy przedsiębiorstwami, bo- | dnia nie poszła do pracy. Po 
wiem nie tylko o wzajemne do paru miesiącach to sią powtó- 
stawy chodzi ale wręcz o . rzyło. Zawołali córką do kadr, 
współtworzenie. Przy

placząc, przyszła do domu. 
Poszła do lekarza, dostała
zwolnienie. Po powrocie do 

i pracy dostała wymówienie.
l Znalazła pracą gdzie indziej.

Pół roku 
Pracowała

nic nie wiedzieli.

wały się wprawdzie nadal temu celowi tworzenie tzw.
drzwi bez klamek i formy 
bezpośredniego przymusu, ale 
arsenał środków psychotropo­
wych, jakimi dysponuje współ 
czesna psychiatria, w połącze­
niu z właściwie prowadzoną 
socjoterapią, pozwalają więk­
szości chorych na opuszczenie 
po paru tygodniach szpitala, a 
po niedługiej kuracji domo­
wej na powrót do pracy, do 
społeczeństwa.

Nie zmienił się jednak - jak 
to wykazały badania prowa­
dzone z inicjatywy Światowej 
Organizacji Zdrowia na ca­
łym świecie — równie rady­
kalnie stosunek społeczeństwa 
do osób chorych psychicznie.

społeczności terapeutycznej na 
oddziałach. W procesie oddzia 
ływania socjoterapeutycznego 
biorą udział wszyscy, łącznie 
z chorymi. Na każdym oddzia 
le działa samorząd, który inic 
juje pewne zajęcia, pilnuje 
porządku, pełni dyżury na ko 
rytarzach, organizuje zebra­
nia pacjentów.

Na zaproszenie samorządu 
jednego z oddziałów Kliniki 
Psychiatrycznej Akademii Me 
dycznej w Poznaniu uczestni­
czyłam w takim zebraniu. Do 
konywano na nim oceny włas 
nej pracy, rozliczano z nie wy 
konanych obowiązków, wysu­
wano postulaty. Ton dyskusji

na śniadanie przychodzili po­
rządnie ubrani, bo psują im 
apetyt...

Nie tylko estetyka wyglądu 
i porządki na korytarzu są 
przedmiotem działania samo­
rządu pacjentów. W prezento­
wanych planach znajdowały 
się rozgrywki w ping-ponga, 
odczyty na różne, także poli­
tyczne, tematy, wyprawy do 
kina, zwiedzanie zabytków Po 
znania. Na Dzień Kobiet pac­
jenci przygotowali występ 
własnego kabaretu.

Kto podejmie ofertę ?
Wrogiem chorego jest bez­

czynność. Obok wspomnia-

nie przewidziano pomieszczeń 
na takie zajęcia, nie przewi­
dziano dla nich wyposażenia. 
„Wygospodarowuje” się więc 
owe pomieszczenia we włas­
nym zakresie, przejawiając 
nielada pomysłowość. Ostat­
nio (w lutym br.) „wygospoda 
rzono” na przykład w piwni­
cy miejsce na pracownię ślu- 
sarsko-stolarską.

Ale „wygospodarować” po-
mieszczenie to zaledwie

tym sprawy zaszły już tak da­
leko, że producenci coraz częś­
ciej przekraczają granice swo­
ich państw, by u obcych part­
nerów szukać najlepszych, spo 
śród dobrych rozwiązań. Cho­
dzi tu zarówno o koszty, jak i 
o szybkość działania: zdobycze 
techniki muszą być wykorzy­
stywane natychmiast, w prze­
ciwnym razie nie dotrzymamy 
kroku światowej rewolucji na­
ukowo-technicznej.

Zdajemy sobie w kraju z 
tego sprawę i niezawodnie dla 
tego zaczęliśmy bardzo serio 
traktować zagadnienia współ­
pracy zagranicznej w dziedzi­
nie wytwarzania, co określa się 
powszechnie mianem koope­
racji. Chcemy w ten sposób 
uczyć się postępowej techniki, 
wchodzić wspólnie wypracowa 
nymi produktami na rynki za­
graniczne (często dotychczas 
niedostępne), a także wzboga 
cać własne zaopatrzenie.

Dysponujemy potencjałem 
przemysłowym tej miary, że w 
wielu dziedzinach możemy być 
równorzędnymi partnerami w

pytali, czy jest chora psychicz 
nie (...). Dostała wymówienie. 
(...) Lekarz oznajmił, że musi 
przejść na rentą, bo to jest 
Ostróda, wszyscy wiedzą i pra 
cy nigdzie nie dostanie. Robi­
ła odwołanie — bez skutku (...) 

Proszą mi napisać, czy ci 
ludzie pracują i czy są zdolni 
pracować podług swoich kwa­
lifikacji, czy są, jak moja cór­
ka wbrew jej woli od 
su n i ę t a od społeczeń­
stwa i skazana na 
rentą (podkr. red.)”.

Podpis i data: 2 stycznia 
1972 r.

List nieporadny, ręka, któ­
ra go pisała, nie para 
się zawodowo piórem, a- 

le tyle w nim matczynego bó­
lu i rozpaczy.

Mija 180 lat od chwili, gdy 
lekarz francuski Phillippe Pi- 
nel zdjął psychicznie chorym 
łańcuchy. Przez te lata zmie­
nił się radykalnie kształt psy­
chiatrycznego szpitala. Zacho-

Wśród 800 mieszkańców War­
szawy, zapytanych w 1968 r. o 
ich stosunek do chorych psy­
chicznie, dominowała obojęt­
ność i nieufność oraz tenden­
cja do unikania wszelkich z 
nimi kontaktów.

Przywracanie społeczeństwu
Choroba psychiczna, jak żad 

na inna, izoluje chorego od 
społeczeństwa. Wielu chorych 
wykazuje niemal absolutną 
utratę kontaktu z otoczeniem, 
utratę nawyku do pracy, do 
spraw związanych z higieną 
osobistą. Zadaniem lecznicy 
jest m. in. przywrócenie im 
tych właśnie nawyków. Służy

nieraz ostry, bezpardonowy, 
ale nad właściwym rozłado­
waniem konfliktów własnych 
chorego i wewnątrz zespołu 
czuwa cały personel medycz­
ny. Co najbardziej zaskoczyło 
— to schludny wygląd cho­
rych, którzy — w zależności 
od nasilenia choroby — mają 
przecież inklinacje do zanied 
bywania swego wyglądu ze­
wnętrznego.

nych wyżej zajęć stosuje się 
w Klinice ergoterapię, czyli 
powierzanie pacjentom pew­
nych, nieskomplikowanych 
czynności i prac, które mogą 
wykonywać pod okiem in­
struktora. Kobiety szyją, haf­
tują, mężczyźni oprawiają ob 
razy, wykonują piękne przed­
mioty z metaloplastyki. Z du­
mą oprowadzają swego gościa 
po klinicznych pracowniach, 
obdarzają najcenniejszymi

część zadania. Trzeba je jesz­
cze wyposażyć w narzędzia. 
Niekoniecznie nowe. Mogą być 
używane, przestarzałe, dla pro 
dukcji normalnej niezdatne. 
Potrzeba także materiałów — 
odpadków z blachy, skóry, 
prętów metalowych, skraw­
ków folii, resztek materiałów 
(kiedyś „Modena” hojną ręką 
Klinice je sprezentowała) itp. 
Pacjenci Kliniki liczą na po­
moc poznańskich zakładów 
pracy. Apelują o ułatwienie 
im powrotu do normalnego 
życia.

Przed dwoma laty Klinika 
złożyła za naszym pośrednię- 
twem „ofertę” poznańskim za 
kładom: może któryś zechciał 
by zlecić jej pacjentom wy­
konywanie drobnych prac, jak 
to uczynił wrzesiński „Ton- 
sil” w stosunku do pacjentów 
gnieźnieńskiej „Dziekanki”? 
Apel ten jest nadal aktualny.

Klinika nie dysponuje fun­
duszami na potrzeby socjote­
rapii. Samorząd pacjentów or 
ganizuje więc wewmętrzne 
„kiermasze” wykonanych przez 

chorych przedmiotów, by za­
kupić np. nowe płyty czy ga-

Czynnikiem mobilizującym 
okazało się proste pociągnię­
cie — rezygnacja z oddziel­
nych oddziałów męskich i ko­
biecych. Opowiadano dzienni­
karzowi, jak to pewnego dnia 
panie zażądały od panów, by

dziełami własnych

Dzisiaj nikt już 
sensu i znaczenia 
terapii. Ale wtedy.

rąk.

nie neguje 
tej formy 
gdy projek

towano Klinikę, nikt jej jesz­
cze nie traktował serio. Toteż

Dokończenie na rtr. 4
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BARIERA
Dokończenie ze str. 3 Polana przy Suchym Losie

zety. Biblioteczka, powstała z 
darów personelu i społeczeń­
stwa, powoli się wykrusza, ga 
zet w świetlicach jest serdecz­
nie mało...

Trudne powroty
p óki chorzy przebywają w 
* szpitalu lub w domu na 

zwolnieniu lekarskim, są „bez 
pieczni”, nie grozi im konflikt 
z otoczeniem, w którym żyć 
przyszło, a które nie zawsze 
chce i potrafi ićh zrozumieć. 
Nie grożą sytuację takie, jak 
ta, w jakiej znalazła się owa 
dziewczyna z Ostródy, dla któ 
rej matka szukała ratunku. 
Nawrót choroby, przejawiają­
cy się apatią, niechęcią do 
pracy, ucieczką od niej, staje 
się tragedią. A takie absencje 
w pierwszym okresie choroby 
są niemal regułą. I mogą 
skończyć się dyscyplinarnym 
zwolnieniem.

Klinika stara się przywró­
cić pacjentom zdolność do 
normalnego życia, do pełnej 
życiowej aktywności. I coraz 
częściej jej się to udaje. A 
jednak wracają tu ponownie, 
zawiedzeni w tym normalnym 
życiu, oddzieleni od niego ja­
kąś niewidzialną, trudną do 
pokonania barierą.

— Chwilami boimy się tego 
powrotu do normalnego życia 
— zwierza się dziennikarzowi 
jeden z pacjentów, który ma 
niebawem opuścić szpital, po 
ponownym w nim pobycie. — 
Czujemy na plecach nieufne 
spojrzenia, jakbyśmy nosili na 
sobie jakieś piętno. To, co u 
„normalnego”, to 
wego człowieka, 
jest jako wyskok 
stu przejaw złego 

znaczy zdro 
traktowane

czy po pro- 
humoru, nas

obciąża podwójnie... Nie wy­
trzymujemy nieraz tego napię 
cia... Czy najmądrzejsza, naj­
doskonalej nawet sformułowa 
na ustawa o ochronie zdrowia 
psychicznego, którei projekt 
jest nadal dyskutowany, zdo­
ła przełamać tę barierę, po­
może dziewczynie z Ostródy 
i jej podobnym znaleźć miej­
sce w społeczeństwie?

BOGNA WOJCIECHOWSKA J

KRZYŻÓWKA PZU

Radzieccy czołgiści i kawa 
lerzyści wkroczyli do Su 
chego Lasu w dniu 23 

stycznia 1945 r. Także miesz­
kańcy tej wsi wskazywali woj 
skom radzieckim miejsca u- 
krywania się żołnierzy nie­
mieckich i drogę „na Berlin”. 
Nadeszła tak upragniona wol­
ność.

Nie wszystkim jednak dane 
było już w pełni odetchnąć... 
Obszary na północ od Pozna­
nia znalazły się na trasie u- 
ciekających Niemców z okrą­
żonej Cytadeli poznańskiej. 
Przez okoliczne lasy przedzie­
rały się niemal przez cały mie 
siąc duże grupy Niemców, w 
nadziei osiągnięcia bliskiej w 
ich mniemaniu linii frontu. 
Nie udawało im się przedostać 
daleko. Naramowice, Urnułto- 
wo, Nowa Wieś, Radojewo, 
Glinienko, Glinno, Morasko, 
Suchy Las i Łagiewniki posia 
dały już uzbrojoną swoją lu­
dową milicję, która wraz z 
żołnierzami radzieckimi prze­
czesywała pobliskie lasy i li­
kwidowała poszczególne grupy 
niemieckie. Dochodziło nieraz 
do poważnych starć. W pamięć 
mieszkańców szczególnie się 
wryły potyczki w dniach 23 i 
24 lutego 1945 r. Wówczas to. 
już po złamaniu resztek oporu 
Niemców w Poznaniu, na jego 
północnych przedpolach przele 
wali jeszcze krew polscy mili­
cjanci wraz z żołnierzami ra­
dzieckimi. W tych ostatnich 
dniach bardzo często pojawia­
ły się na świeżych mogiłach 
czerwone piramidy z gwiazdą 
na szczycie lub polskie krzyże. 
Również pracownicy szpitala 
wojennego zorganizowanego w 
pałacu na Morasku mieli peł­
ne rece roboty.

Niosąc zwycięstwo i wolność 
własnemu i innym narodom — 
naród radziecki zapłacił naj­
większą cenę, cenę życia oko­
ło 20 milionów swoich obywa 
teli. Tylko w walkach o wyz­
wolenie ziem polskich poległo 
około 600 tysięcy żołnierzy 
Armii Radzieckiej. Gęsto są 
też rozsiane na terenie nasze­
go kraju od Bugu do Odry, od 
Karpat do Bałtyku żołnierskie 
mogiły i cmentarze, pamiątko 
we płyty, obeliski i pomniki.

Wszystkie te miejsca otoczo 
ne są stałą opieką ze strony

młodzieży.społeczeństwa
Świadczą o tym wieńce i wią­
zanki kwiatów składane tym, 
którzy niosąc wolność naszej 

ojczyźnie padli w walce z hi­
tlerowskimi wojskami.

Na terenie Wielkopolski na 
9 regionalnych cmentarzach 
wojskowych spoczywa 18 956 
poległych, a na innych miej­
scach poza tymi cmentarzami 
1 525. Razem więc w Wielkopol 
sce leży 20 481 żołnierzy ra­
dzieckich.

Są jednak miejsca, o których 
też nie można zapomnieć i 
pozwolić, by po nich czas za­
tarł ślad. Myślę o miejscach po 
tych mogiłach, rozsianych po 
naszych wioskach i polach 
przed 27 laty, które uległy 
zlikwidowaniu wskutek kolej­
nych ekshumacji.

Na terenie dzisiejszych gro­
mad Rokietnica, Suchy Las 
(dawna gmina Piątkowo) i Tar

Miesiąc
pamięci

nowo Podgórne w powiecie poz 
nańskim, znajdowało się w 

marcu 1946 roku 57 grobów i 
mogił zbiorowych. Polegli po­
czątkowo leżeli tam, gdzie sto 
czyli ostatnią walkę. Żołnierze 
radzieccy wespół z Polakami.

Przykładem tego może być 
jedna z mogił zbiorowych w 
Suchym Lesie, która stała się 
dla mieszkańców tej wsi sym­
bolem polsko-radzieckiego bra 
terstwa broni. Spoczywali w 
niej czterej milicjanci z Suche 
go Lasu: Grzegorz Diaczenko, 
Stanisław Godyniak, Jan Ma- 
czugowski i Marian Wawrzy­
niak oraz dwaj żołnierze ra­
dzieccy, którzy razem polegli 
24 lutego 1945 r. w walce z u- 
ciekajacymi z Cytadeli poznań 
skiej Niemcami. •

9 kwietnia 1948 r. powstał 
komitet gminny w Piatkowie, 
który miał zająć się ekshuma 
cją poległych na terenie 
wspomnianych trzech ówczes­
nych gmin i przygotować 
miejsce na cmentarz zbiorowy 
w Suchym Lesie. Komitet oto 
czył troskliwą opieką istnieją­
ce groby i mogiły. Jednocześ­
nie wybrano piękną polanę 
pod lasem, właśnie w pobliżu 
miejsca, flizie 24 lutego 1945 r. 
polscy mincianci z Suchego La 
su wraz z żołnierzami radziec 
kimi stoczyli walkę z Niemca­
mi uciekającymi z Cytadeli 
poznańskiej.

Teraz na cmentarzu zbioro­
wym w Suchym Lesie spoczy­
wać miało 657 żołnierzy radziec 
kich. W niedzielę, 3 kwietma 
1949 r. odbyła się uroczystość 

złożenia zwiezionych zwłok na 
nowym cmentarzu.

W wyniku akcji ekshumacyj 
nej powstały też na terenie 
powiatu poznańskiego dwa ta­
kie cmentarze zbiorowe: w 
Swarzędzu z 1 197 poległymi 
oraz Żabikowie z 520 poleg­
łymi. Jak więc z tego wynika, 
podczas wyzwolenia powiatu 
poznańskiego poległo co naj­
mniej 2 334 żołnierzy radziec­
kich.

Dziś tych cmentarzy nie 
znajdziemy. W 1952 r. zwłoki 
radzieckich bohaterów ekshu­
mowano na większy i piękniej 
szy Cmentarz Bohaterów w 
Poznaniu — Miłostowie. Pod­
czas ekshumacji okazało się, 
że w Suchym Lesie spoczywa­
ło nie 657 lecz 666 poległych. 
Czterej milicjanci z Suchego 
Lasu pochowani zostali na 
cmentarzu w Morasku.

Tak więc cmentarz w Miło­
stowie kryje prochy tych, któ 
rzy oddali życie w walce o wyz 
wolenie powiatu poznańskiego, 
gdzie zamknął się pierścień 
wojsk radzieckich okrążających 
Poznań. Ale w Suchym Lesie 
wspominamy często o tych lu­
dziach, którzy przybyli na nasz 
teren z różnych stron Kraju 
Rad i tu oddali swe życie po 
to, abyśmy my mogli spokoj­
nie żyć.

Młodzież Kółka Historyczne 
go ze Szkoły Podstawowej im. 
W. Bogusławskiego w Suchym 
Lesie corocznie udaje się na 
miejsce, gdzie był cmentarz i 
przeżywa tam lekcję o polsko- 
radzieckim braterstwie broni, 
zastanawia się na tym, co zaw 
dzięczamy Armii Radzieckiej i 
ojczyźnie Lenina.

Przeglądając zaś w Izbie Pa 
mięci Narodowej w Szkole 
Podstawowej w Suchym Le­
sie tabliczkę nagrobną z owe­
go cmentarza, rejestr naz­
wisk pochowanych w Suchym 
Lesie — na 666 udało mi się 
ustalić 72 nazwiska — zasta­
nawiamy się z młodzieżą skąd 
mogli ci ludzie pochodzić.

Wspominamy też kapitana 
Abrachamowicza który współ 
nie z miejscowymi milicjantami 
likwidował grupy Niemców u- 
ciekających z Cytadeli, a któ­
ry poległ nad Odrą. Wspomina 
my pułkownika Muchina, któ 
ry z Biedruska wspierał i po­
magał naszym milicjantom, a 
także st. lejtenanta Zadworne- 
go, który był komendantem wo 
jennym gminy Piątkowo, a 
którego własnoręcznie napisa­
ną notatkę udało mi się od­
naleźć. Notatkę tę przechowu­
jemy w Izbie Pamięci Narodo 
wej.

ZENON PILARCZYK

Nie ma postępu
w pojedynkę
Dokończenie ze str. 3

sta z doświadczenia, kapitałów, 
wyposażenia technologicznego 
lub siły roboczej drugiego part 
nera.

MTP DLA KOOPERACJI

Ostatnio wprowadzono w 
Polsce szereg udogodnień orga­
nizacyjnych i proceduralnych, 
sprzyjających powiązaniom ko 
operacyjnym. M. in. zakłady 
państwowe zostały upoważnio­
ne do bezpośredniego nawiązy­
wania kontaktów zagranicz­
nych, a także do podpisywania 
umów o współpracy z zagrani­
cznymi firmami. Można rzec, że 
rozpoczęliśmy natarcie na ca­
łej linii.

Wyrazem tego będą także 
najbliższe Międzynarodowe 
Targi Poznańskie. Otóż naczel­
nym hasłem polskiej ekspozy­
cji stanie się oferta w dziedzi­
nie kooperacji przemysłowej. 
Pokażemy zagranicznym fir­
mom, czym dysponujemy w 
niektórych dziedzinach, które 
uważamy za w pełni przygoto­
wane do podejmowania wspól­
nych działań czy też wzajem­
nych przedsięwzięć produkcyj­
nych.

Polski przemysł motoryza­
cyjny zaproponuje firmom za­
granicznym: jednostronne do­
stawy kompletnych zespołów i 
podzespołów lub części; pro­
dukcję i wzajemne dostawy 
elementów dla montażu final­
nego, dokonywanego u jednego 
lub obu partnerów ze sprzeda­
żą na rynkach własnych lub 
obcych; produkcję w oparciu o 
dostateczną dokumentację z 
materiałów własnych lub po­
wierzonych; wspólne inwesty­
cje obiektów przemysłowych 
dokonywane na rynkach włas­
nych lub trzecich.

Innym przykładem jest prze­
mysł maszyn budowlanych, 
skupiony w Zjednoczeniach 
BUMAR, ZREMB i MĄDRO. 
Oferować on będzie: współpra­
cę w dziedzinie wytwarzania 
konstrukcji maszynowych, cy­
lindrów hydraulicznych, łożysk 
wieńcowych, elementów pod­
wozi gąsienicowych, sprzętu 
roboczego maszyn budowla­
nych itp.

Z kolei Zjednoczenie Przemy 
siu Elektronicznego UNITRA 
wystąpi z ofertą kooperacyjną, 

zwłaszcza w takich dziedzi­
nach, jak: elektroniczne urzą­
dzenia profesjonalne (aparatu­
ra kontrolno-pomiarowa, radio 
telefony, urządzenia ultra­
dźwiękowe wyjące i zgrzew- 
cze); urządzenia powszechnego 
użytku (magnetofony kaseto­
we, odbiorniki radiowe i tele­
wizyjne, gramofony mono i 
stereo) oraz różnorakie podze­
społy.

W RAMACH RWPG

Wspomnieliśmy już o tym, 
że umowy kooperacyjne są naj 
lepszą drogą transferu postępu 
technicznego. Wynika to z fak­
tu, że partner reprezentujący 
niższy poziom techniczny musi 
się podciągnąć — często za po­
mocą drugiej strony — do jego 
poziomu, ponieważ jest to wa­
runek wspólnego sukcesu. W 
przypadku krajów socjalistycz­
nych pojawia się tu jeszcze je­
den aspekt sprawy, bodaj naj­
ważniejszy: kooperacja jest tą 
formą współpracy, która po­
maga procesowi specjalizacji, 
socjalistycznego podziału pra­
cy i integracji gospodarczej.

Toteż państwa członkowskie 
Rady Wzajemnej Pomocy Go­
spodarczej zawsze poświęcały 
zagadnieniom kooperacji sporo 
uwagi. Zajmowały się nimi też 
kolejne posiedzenia RWPG, a 
XXV Sesja Rady w Bukaresz­
cie uchwaliła kompleksowy 
program dalszego pogłębiania 
i doskonalenia współpracy, 
stwarzający mocne podstawy 
pod najróżniejsze formy dzia­
łań na rzecz socjalistycznej in­
tegracji gospodarczej.

Polska kieruje swoją ofertę 
kooperacyjną pod adresem licz 
nych krajów, firm przemysło­
wych i partnerów, ze szczegól­
nym wszakże akcentem na kra 
je RWPG. Jakie rezultaty przy 
niesie ta oferta, a później wy­
nikające z niej umowy i kon­
trakty — to zależeć będzie m. 
in. od naszych zakładów prze­
mysłowych. Sądzimy przy tym, 
że w interesie wielu przedsię­
biorstw jest zająć się tą sferą 
działania żywiej niż dotychczas 
i skorzystać z udogodnień.

Nastał bowiem czas wzrasta­
jących wymagań technicznych 
i ekonomicznych. Coraz trud­
niej iść do przodu w pojedyn­
kę.

ZBIGNIEW MIKA
PMlomo: 1. dygnitarz. 6. emu, 

9. załatwisz w PZU, 10. płynący 
lód, 11. rosyjskie nie, 12. osiem 
osób różnej płci, 14. płyń. 15. 
obce wrogie, 17. państwo w 
Azji, 18. w kwadracie równe, 
30. comiesięczna opłata ubez­
pieczeniowa. 26. postać z ,.2a- 
busi” G. Zapolskiej, 28. dowód 
ubezpieczenia, 29. i na ten wy 
padek można się ubezpieczyć, 
30. odkrvwkowa kopalnia pias 
ku 31. góry w Europie.

Pionowo: 1. wyraz lub zwrot 
mający dwa znaczenia. 2. mar 
ka telewizora. 3. w Jugosławii. 
4. firmament, 5. pierwiastek che 
miczny o szerokim zastosowa­
niu. 6. jedna z naszych piosen 
karek. 7. zielona żabka. 8. pła 
cl PZU, 13. tymczasowy budy­
nek 16. brzeg tajemnicy, 19. 
miasto i port W Algierii. 21. 
gwarowo — świetnie, wvbor- 
nie, 22. zbiornik wodny. 23. lep 
szym zabezpieczeniem Jest pnli 
sa PZU, 24. pukle włosów. 25. 
sfałszowany ton w śpiewie, 26. 
część należności. 27. człowiek 
nibrozgarnięty.

Sio: Cl J1Ż, G3, C4. Łl, J4, DŚ.
Gl. C9, N4, Jl. E3, C2. B7, 
J15 A3, N7, E7. A6, H15, 
J15. C13, El. N9, Ł15.

Pomiędzy Czytelników.

cio, 
LU,

któ-
rzy do dnia 28 kwietnia 1972 na 
deślą poprawne rozwiązanie 
krzyżówki i hasła, rozlosujemy 
13 nagród wartości 1.500,— zł 
ufundowanych przez PZU

I nagroda — 500,— zł
II nagroda — 300 — zł

III nagroda — 200,— zł oraz 10 
nagród po 50,— zł.

ROZWIĄZANIE 
KRZYŻÓWKI NR 15

Poziomo: gafa, kasar, pagina, 
Kali rupia, isocjin, Aar Iliada, 
ściana, pak, nirwana, elana, 
unia, natręt, Parys, agar.

Pionowo: Aza, Apis, licho, 
karnacja, aria. Kaliope, linijka 
parawan Ariadna, ordynans, 
krata, alfa. unia. iwa.
1. Halina Wielgosz — Poznań, 
ul. Kosińskiego 7a m. 4
2. Gabriela Gapińska — Ujście 
n/Notecią, ul. Staszica 3
3. Edmund Dolata — Poznań, 
ul. Gwardii Ludowej 17 m. 5 
Nagrody wysyłamy pocztą.

PRACA Z MŁODZIEŻĄ Pod tytułem
„Metody pracy z młodzieżą** sekretarz KW 
PZPR — Jan Pawlak publikuje w kwietnio-
wym wydaniu 
wiający różne 
dzieżą.

„Młodzież — 
i nie może być

„Życia Partii** artykuł oma- 
aspekty pracy partii z mło-

pisze m. In. autor — nie Jest 
jedynie obiektem wychowania.

Jest ooa również podmiotem wychowania, 
współkształtuje siebie w trakcie działania. Wy­
chowanie przez działanie jest jednym z bar­
dziej skutecznych i atrakcyjnych, angażuje bo­
wiem młodych bezpośrednio, przemawia siłą 
realnych procesów i faktów. Dlatego powin­
niśmy włączać młodzież do realizacji odpowie­
dzialnych zadań społecznych, młodzież potrze­
buje szansy sprawdzenia się i nie wolnó Jej 
tego odmawiać. Starsze pokolenia naszego na­
rodu na skutek zbiegu wydarzeń historycznych 
miały taką szansę niejako narzuconą.

PERSPEKTYWY MŁODYCH - Mówiąc o 
pracy z młodzieżą należy uświadomić sobie 
nie zawsze docenianą demograficzną mło­
dość kraju. Jak pisze Mikołaj Kozakiewicz 
na łamach „Tygodnika Kulturalnego** - w 
roku 1975 co drugi obywatel Polski będzie 
miał od 18 do 24 lat. Autor głosi tezę, iż 
rozwój umysłowy i rodzaj kariery życiowej 
ludzi młodych zależy przede wszystkim od 
upowszechnienia szkolnictwa. W tej dziedzi­
nie mamy poważne osiągnięcia, ale jest tak­
że wiele faktów niepokojących.

„Wciąż Jeszcze — czytamy — około 8 proc, 
młodzieży (głównie wiejskiej) wkracza w życie 
bez ukończenia choćby szkoły podstawowej, 
(Ż proc, kończy ją później w systemie oświaty

ze sobą wzajemnie sprzężone: im szersze pra­
wa, tym większe obowiązki, im oczywistsze 
korzyści, tym wyższe kryteria pracy i wysił­
ku. Zmiana w traktowaniu zawodu nauczy­
cielskiego, w jego pozycji i prestiżu mieści się 
w ramach ogólnej polityki unowocześniania 
i usprawniania mechanizmów socjalistycznego 
państwa, jaką od grudnia 1970 roku w Polsce 
prowadzimy. Jest to polityka większego zaufa­
nia, większej troski o materialne i niemate­
rialne potrzeby ludzi. Ale jest to także polity­
ka coraz wyższych wymagań, jakie sami dla 
siebie stawiamy. Ta intencja, to oczekiwanie 
wzmożonego wysiłku, wzmożonej sprawności, 
wzmożonej dyscypliny — stanowią integralną 
część karty praw i obowiązków nauczyciela".

Litery ustawione w podanej 
kolejności dadzą aktualne ha-
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W warunkach życia ustabilizowanego mło­
dym ludziom nie jest łatwo znaleźć miejsce 
dla aktywności społecznej. Tradycje w tej 
dziedzinie nie są bogate. Istnieją również ten­
dencje traktowania młodzieży Jako grupy mar­
ginalnej, nie mającej istotnego znaczenia w 
życiu kraju. W praktyce sprowadza się to do 
stawiania zadań w postaci namalowania gazet­
ki ściennej, wręczania kwiatów itp. U podstaw 
takiego traktowania młodzieży tkwi niekiedy 
obawa, aby nie „narozrabiała", aby nie spra­
wiła Jakiegoś kłopotu. A młodzież jest najczę­
ściej trochę zadziorna i trochę oryginalna, a 
czasem po prostu pomysłowa. Wydaje się, że 
w procesie wychowania powinniśmy podejmo­
wać pewne ryzyko, rozsądne 1 wykalkulowane 
ryzyko dla dobra przyszłego pokolenia, dla do­
bra postępu. Polega ono na dawaniu młodym 
zadań trudnych ale zarazem kształcących.

Jak wiadomo, proces wychowania nie jest 
jednostronny. Nikt nie uwolni młodzieży od 
przemyślenia konkretnych problemów dotyczą­
cych jej życia i nikt za nią nie podejmie waż­
kich decyzji. Starsze pokolenie może służyć 
jedynie pomocą. Idzie o to, by młodzież była 
samodzielna ale nie osamotniona, nie pozba­
wiona oparcia w trudnych dla niej sytuacjach. 
Idzie także o to, by młodzież wartościowa zrze­
szona w organizacjach nadawała ton całej mło­
dzieży, by wszczepiała zainteresowania spra­
wami państwa, narodu, społeczności, by wpro­
wadzała kulturalne formy rozrywki i spędza­
nia wolnego czasu".

RlEGlĄ 
RASr

dla pracujących). Wciąż działają mechanizmy 
selekcji wewnątrzszkolnej i to selekcji nie we­
dług uzdolnień, lecz według poziomu wykształ­
cenia rodziców, miejsca zamieszkania, stopnia 
zamożności rodziców itd. Selekcja ta sprawia, 
iż młodzież wiejska opuszcza szkoły podstawo­
we z wyposażeniem umysłowym o połowę niż­
szym niż w miastach".

ZAPROSZENIE DO FESTYNÓW - Redak­
cje „Perspektyw" i „Przeglądu Sportowego" 
wespół z innymi współorganizatorami za­
praszają zakłady pracy, organizacje młodzie 
żowe, społeczne i sportowe, powiatowe i 
wojewódzkie ośrodki sportu, turystyki i wy­
poczynku, kluby sportowe, ogniska TKK~ 
koła PTTK oraz inne organizacje i instytu­
cje do organizowania festynów olimpijskich 
w okresie od maja do 25 sierpnia, tzn do 
dnia otwarcia XX Igrzysk Olimpijskich. Na 
organizatorów wyróżnionych festynów cze­
kają nagrody w postaci dyplomów z podni- 
sami polskich medalistów XX Igrzysk Olim­
pijskich. Kupony uczestnictwa należy prze­
syłać do „Perspektyw" lub „Przeglądu Spor 
towego". Zachęcamy do udziału w tym cie­
kawym i nowym przedsięwzięciu.

WIĘCEJ PRAW I OBOWIĄZKÓW - Te­
matem dnia jest projekt ustawy o Karcie 
Praw i Obowiązków Nauczycieli. Na str. 3 
zamieszczamy na ten temat artykuł, tu chcie 
libyśmy odnotować publikację ministra Je­
rzego Kuberskiego w „Głosie Nauczyciel­
skim'*, który kartę tę nazywa historyczną de­
cyzją. W „Kulturze** Janusz Wilhelm!, ko­
mentując to wydarzenie m. in. pisze:

„Nłe przypadkiem (...) karta nazywa się kar­
tą praw i obowiązków. Są to wielkości — trze­
ba to podkreślić bez żadnych niedomówień —

BUDOWNICTWO JEDNORODZINNE — Wszy­
stko prawie o budownictwie Jednorodzinnym 
można znaleźć w tygodniu „Fundamenty", 
który całe swoje wydanie poświęca jednemu
tylko zagadnieniu: 
norodzinnych — w

Budownictwu domów jed- 
kraju i za granicą.

POLSKA — NRD 
sca poświęca sprawom związanym z otwar­
ciem granic między obu naszymi krajami. Tym

— Prasa NRD sporo mlej-

razem berliński tygodnik „Wochenpost", z któ­
rym od kilku lat nasza redakcja współpracuje, 
zamieszcza artykuł swego wysłannika KlausA 
Rachowa zatytułowany „Dzień dobry, Zielona 
Góro. Z wizytą u przyjaciół".

LEKTOR



RADIO
NIEDZIELA — PROGRAM I: 

Fala 1322 m; 7.15 Kwadrans z ze­
społem „Tijuana Brass” H. Alper 
ta; 7.30 W rannych pantoflach; 9.05 
Fala 72; 9.15 Magazyn Wojskowy; 
10 Dla dzieci młodszych: „Tropi­
ciele” — cz. III słuch.; 10.20 Takty 
i fakty; 11 Rozgłośnia Harcerska; 
11.40 Anegdoty i fakty; 12.15 We­
soły autobus; 13.15 Odtworzenie 
fragm. konc. laureatów piosenki 
radzieckiej w Inowrocławiu; 13.35 
Z pamiętników M. Fogga; 14 Kom 
pozytor tygodnia — M. Ravel; 14.30 
„W Jezioranach”; 15 Koncert ży­
czeń; 16.05 Tygodniowy przegląd 
wydarzeń międzynar.; 16.70 Teatr 
PR. Pół wieku Teatru Polskiego 
Radia: „Miasto Santa Cruz” — 
słuch. J. Morawskiej; 17.20 Muzycz 
ne „Oscary”; 17.40 Melodie ludowe 
w wyk. Chóru i Kapeli Ludowej 
Rozgł. Śląskiej; 18.08 Radiowa pio­
senka miesiąca; 19.15 Przy muzy­
ce o sporcie; 19.53 Dobranocka; 
20.30 „Matysiakowie”: 21 Pół na 
pół — z muzyka — magazyn Stu­
dia Rytm; 21.30 Radiokabaret — 
„Trzy po trzy”; 22.30 Jan Pietrzak 
poleca...; 23.10 Turniej orkiestr ra 
diowych; 0.10 Program nocny z 
Rzeszowa.

WIADOMOŚCI: 6. 7. 8. 9. 12.05. 
16. 20. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
C9,74 MHz; 7.45 Zanuć i uśmiechnij 
<=ie; 8 Moskwa z melodia i pio- 
renka słuchaczom polskim: 8.35 
radioproblemy; 10 „Wielkopolska 
niedziela”: 12.30 Poranek symfo­
niczny; 13.30 Podwieczorek przy 
mikrofonie: 15 Radiowy Teatr Mło 
dych: „Łukasz” — cz. II słuch. 
’ -g pow. K. Siesickiej; 15.30 Ra- 
> io-ekran; 16.30 Koncert chopinow 
••'ci z nagrań P. Palecznego; 17.05 
’ ’arszawski Tygodnik Dźwiekowv: 
17.30 Rewia piosenek: 18 Teatr PR 
— „Studio Współczesne”: „Żaglow 
' a, białe żaglowce” — słuch. J.

Abramowa; 19.15 Plebiscyt „Grają­
cej Szafy”; 19.45 Wojsko, strategia, 
obronność; 20 Magazyn literacko- 
muzyczny: „Złota Księga”; 21.30 
Magazyn Przebojów; 22.05 Ogólnop. 
i pozn. wiadomości sportowe; 22.35 
Niedzielne spotkania z muzyka; 
23.37 Jazz na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30. 7.30.
8.30. 12.05. 17. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66.62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31, 41 
i 49 m; 7.30 Spotkanie z Nicoletta; 
8.10 Nad Zatoka Gdańska; 8.35 Nie 
dzielne rytmy; 9.10 Grające listy; 
9.35 To właśnie tu — obrona Wo­
li; 10 Ilustrowany Tygodnik Roz­
rywkowy; 11.25 J. Haydn — Konc. 
Rozrywkowy: 12.05 „Nieznajomy 
zamówił requiem” — słuch, doku­
mentalne B. Wiernika: 12.30 Mię 
dzv „Bobino” a „Olimpia”; 13 Ty­
dzień na UKF-ie; 13.15 4/4 — maga 
zyn muzyczny: 14.05 Z nowych na 
grań Pr. III: 14.20 „Peryskop”; 
14.45 Powracajaca melodyjka — 
„Chirpy, chirpy cheep cheep”; 
15.10 Pierwsze obroty — muzyczne 
premiery; 15.30 Tawerna pod sole­
nizantem; 15.50 Zwierzenia pre­
zentera: 16.15 Na estradzie Paul 
Butterfield: 16.40 Muzyka w poezji 
B. Pasternaka: 17 „Perpetuum mo­
bile” — magazyn: 17.30 „Śniegi 
płvną” — ode. 7 pow.; 17.40 „Tobie 
śpiewam te pieśń” — J. Kiepura; 
18 Coś w tym jest — rozmowa o 
filmach: 18.15 Polonia śpiewa: 18.35 
Mój magnetofon: 19 „To już ko­
niec” — słuch.; 19.30 Mini-max — 
czyli minimum słów, maksimum 
muzyki: 20 „Złota wódka” — ga­
węda dr A. Janusza itisa: 20.10 Wiel 
kie recitale — B. Ringeissen; 21.05 
Pod kurza stopka: 21.25 Melodie z 
autografem S. Mikulskiego: 21.50 
Z mistrzowskich nagrań Elisabeth 
Schwarzkopf; 22.08 Śpiewa Kareł 
Gott: 22.20 Wizerunki ojczyste: 
22.35 Solenizanci — solenizantom; 
23 „Wołanie” — wiersze T. Kubia­
ka; 23.05 Muzyka nocą; 23.50 Śpie­
wa Brook Benton.

WIADOMOŚCI: «, 8.30. M. 18^9,
22.

PONIEDZIAŁEK — PROGRAM I: 
Fala 1322 m; 7.30 Muzyka, rzeczy 
interesujące, refleksje; 8.08 Repor 
taż; 8.16 Melodie na zamówienie; 
8.25 Co słychać w Polsce... na świe 
cie; 8.30 Koncert życzeń; 8.45 W 
kilku taktach, w kilku słowach; 
9 Dla kl. I i II (jęz. polski): „Raz, 
dwa, trzy... i co dalej?”; 9.20 Z 
muzyki romantycznej; 10.95 „Notre 
Damę la Grandę” — fragm. 1 
opow. '3. Iwaszkiewicza; 10.25 Te­
matyka ludowa w twórczości kom­
pozytorów polskich; 11 Dla kl. VI 
(geografia): „Bałtyckie szlaki”; 
11.25 Przeboje starej Warszawy; 
11.45 Porady praktyczne dla ko­
biet; 12.25 Z wrocławskiej fonoteki 
muzycznej; 13 Z życia ZSRR; 13.20 
Wieś tańczy i śpiewa; 13.40 „Wię­
cej, lepiej, taniej”; 14 Repórtaż li 
teracki pt.: „Chciałam zaczaro­
wać las”; 14.20 Ludwik van Beet- 
hoven — Uwertura „Leonora I”; 
14.30 Przegląd beatowy; 15.05 Go­
dzina dla dziewcząt i chłopców; 
16.05 „Alfa i Omega”; 16.30 Popo­
łudnie z młodością; 18.50 Muzyka 
i Aktualności: 19.15 Z księgarskiej 
lady; 19.30 Rok Moniuszkowski — 
Na antenie Polskiego Radia — 
Pieśni ze śpiewników Domowych; 
20.30 Miniatury rozrywkowe; 21 
Naukowcy — rolnikom; 21.30 Kon 
frontacje; 22 Koncert życzeń mi­
łośników muzyki poważnej; 22.40 
Piosenki ze znakiem jakości; 23.10 
Korespondencja z zagranicy; ?3.15 
Merkuriusz młodej muzyki; 23.40 
Z muzycznych zabytków średnio- 
wiecza: 0.10 Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10, 
12.05. 15. 20. 23. 24. 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz;, 7.50 Koncert poranny; 
8.35 Radiowe interpelacje; 8.45 Gra 
Zespół „Grająca tabakierka”; 9 
Opracowania ork. utworów J. S. 
Bacha: 9.10 Uniwersytet Radiowy 
U.I.R.T. Cykl. Nauka w służbie 
pokoju: „Czy jest lekarstwo na

grypę”; 9.20 Non stop muzyczny; 
9.35 Kobiece ABC; 10.05 Muzyka 
ludowa różnych narodów; 10.25 „W 
Jezioranach”; 10.55 Kompozytor ty 
godnia — M. Ravel; 13 Czas do­
brych gospodarzy; 13.25 Magazyn 
dla kobiet; 13.40 „Pięć listów” — 
opow. P. Potworowskiego; 14.05 
Jugosławia śpiewa; ,14.25 Melodie 
ekranu; 14.45 „Dcm nad jeziorem” 
— opow. E. Krendera; 15 Francus 
kie pieśni ludowe; 15.20 600 sekund 
z Zespołem M. Janicza; 15.30 Przy 
gody z. piosenką; 17.15 Poniedzielne 
remanenty sportowe; 17.25 Poznań 
ski koncert życzeń; 17.55 Radio- 
cxpress; 18.05 „Co nowego w mu­
zycznym Poznaniu”; 18.20 „Sonda” 
— dźw. przegląd społ.-ekonom.; 
19.15 Język rosyjski; 19.31 Teatr PR 
— Studio Współczesne: „Izba wry 
trzeżwień”; 20.11 Koncert z nagrań 
Ork. Kameralnej i Wielkiej Ork. 
Symfonicznej PR i TV pod dyr. 
K. Korda. J. Krenza i G. Hursta; 
21.39 Wiersze Marii Komorowskiej;
21.44 Melodie rozrywkowe; 22.33 
Płyty ze Skandynawii; 22.50 Nowi 
ny i nowinki muzyczne; 23.05 Mu­
sical w przekroju.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 9.30. 12.05. 14, 16. 19. 22, 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41 
i 49 m; 7.50 Mikrorecital Patty 
Pravo; 8.05 Mój magnetofon: 8.35 
Muzyczna poczta UKF; 9 „Śniegi 
płyną” — ode. 7 pow.; 9.10 Minia­
tury klawesynowe J. Philłippe Ra 
meau gra G. Malcolm; 9.30 Nasz 
rok 72; 9.45 „Mikser” — magazyn 
muzyczny; 10.15 Z kraju Inków — 
Dzień czwarty; 10.35 'Wszystko dla 
pań; 11.45 „Trzej towarzysze” — 
ode. 22 pow.; 12.25 Za kierownicą; 
13 Na gdańskiej antenie: 15 Tu nie 
Ameryka — gawęda; 15.10 Album 
muzyki uniwersalnej; 15.35 1:1 — 
o sporcie rozmawiają B. Tomaszew 
ski i S. Wysocki; 15.50 Z prywat­
nej pł”toteki; 16.15 Claude Debus- 
sv — 12 Preludiów na fortepian; 
16.30 Piosenki eon moto; 16.45 Nasz

rok 72; 17.05 Quo'dtibet, czyli co 
kto lubi; 17.30 „Śniegi płoną” — 
ode. 8 pow.; 17.40 Nie tylko melo­
dia; 18 Oficyna wrocławska — ha­
sło na literę „Ł”; 18.35 Mój ma­
gnetofon; 19 Powieść w wyd. dźw.: 
„Potop”; 19.30 Nie zawsze razem 
— śpiewają Edu i Bethania; 19.45 
Polityka dla wszystkich: 20 Z dru 
giej strony Tatr; 20.20 Język nie­
miecki; 20.35 Płyty nasze i na­
szych przyjaciół; 21 Nie czytaliście 
— to posłuchajcie; 21.20 Poeci pio 
senki; 21.45 Znasz li ten głos?; 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów 
— Zespół „Mamas and Papas”; 
22.15 Trzy kwadranse jazzu; 23 
„Wołanie” — wiersze T. Kubiaka; 
23.05 Koncert rozrywkowy; 23.50 
Grają Gitary z Tennesee.

WIADOMOŚCI: 5, 6.30. 7.30, 8.30, 
10.30, 12.05, 15.30, 17, 18.30, 22.

NIEDZIELA PROGRAM I: 7.50 — 
TV Kurs rolniczy: „Przed rozpo­
częciem budowy”: 8.25 — Przypo­
minamy. radzimy; 8.35 — Nowoczes 
ność w domu i zagrodzie; 9 — Dla 
młodych widzów: TV Klub Śmia­
łych. Poradnia Odkrywców — III, 
Powrót zdrajców — film z serii 
„Złamana strzała”. Sekretarzyk Ro 
dzinny. Dwutygodnik Dobrych 
Wiadomości nr 9; 10.15 — Sprawo­
zdawczy magazyn sportowy: 12 — 
Koncert Symf. WOSPR i TV w Ka 
towicach pod dvr. R. Schumache- 
ra — Solista Piotr Pałeczny — for 
tepian; 12.45 — Dziennik; 13 — „W 
kręgu mistrzów sztuki” — „Zwier 
ciadło natury” przed kamerami 
prof. dr J. Białostocki; 13.30 — 
Przemiany; 14 — Dla dzieci: J. Wil 
kowski „Przygody Skrzata Dzięcie 
linka” — „Cena uśmiechu”; 14.45 
— „W obiektywie” — notatnik fil­
mowy z krajów socjalistycznych; 
15.15 — XIII Olimpiada o Polsce i 
świecie współczesnym — finał:

16^0 — Z T. Kotarbińskim rozmąć 
wia A. Małachowski; 16.55 — 
„Wszystko za wszystko”. Scena­
riusz i reżyseria M. Walter. Pro­
wadzi K. Toeplitz; 18.35 — „Tele- 
echo”; 19.20 -r Dobranoc i Dzien­
nik; 20.05 — (Kolor) „Arsen Łupin” 
— „Agencja Barnetty” — film fab. 
prod. franc.; 21 — PKF; 21.10 — 
„Melodie Wielkiego Ekranu” — 
„W 60 minut dookoła świata”. Reż. 
W. Gawroński. Prowadzi W, Cy­
bulski; 21.10 — Magazyn sporto­
wy.

PROGRAM II: 17.35 — Film mu­
zyczny TVP — „Słoy/iki chórem 
śpiewające”. Scenariusz i reż. — 
J. Cegiełła i 3. Laskowski; 17.55 — 
„Pożegnanie z Gazownia — „Z Sy 
reną w herbie”; 18.25 — Film stu­
dyjny — „Strzelec wyborowy” — 
prod. bułg.; 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik; 20.05 — Studio współczes 
ne — Andrzej Szczypiorski. „Bli­
zna”. Reż. — W. Solarz; 20.50 — 
„Nic nowego” — przed kamerą Szy 
mon Kobyliński (Znak Zodiaku — 
Byk); 21.10 — „Parada przebojów” 
— program estradowy TV Czecho­
słowackiej.

PONIEDZIAŁEK — PROGRAM I: 
15.20 — Politechnika TV Fizyka 
— Kurs przygotowawczy: „Pola­
ryzacja światła” — cz. I i II; 16.30 
— Dziennik; 16.40 — Dla dzieci — 
„Zwierzyniec” — w tym filmy 
z serii: „Loopy de Loop” i „Yak- 
ki-Kwaki”; 17.30 — „Teleskop”; 
18 — Diariusz muzyczny; 18.30 — 
Sprawozdanie z uroczystości otwar 
cia Mistrzostw Europy w zapa­
sach: 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik; 20.05 — Teatr TV — Friedrich 
Duerrenmatt: „Romulus Wielki”. 
Tłumaczenie — I. Krzywicka. Reż. 
— 3. Krasowski. W roli tytułowej 
— W. Pyrkosz; 21.30 — Miasto 0 so 
bie; 22.05 — Recital fortepianowy 
Jerzego Godziszewskiego; 22.25 — 
Dziennik; 22.40 — Kronika Mi­
strzostw Europy w zapasach; 23.05 
—0.10 — Politechnika TV (powt.).

Praca £ Nauka
iUczniów przyjmie ślusar- 
mia. Poznań, ul. Winkle-
ta 21. U775g
Malarzy i uczniów, przyj­
mę. Łukaszewicza 38 m.
f7, tel. 616-57. 11789g
Zatrudnię tokarza - ślusa 
rza rencistę, wzgl. emery 
ta, na l/t etatu. Oferty — 
Prasa”, Grunwaldzka 19 

dla 11799g.

Doświadczona pomoc do­
mowa. spiesznie potrzeb­
na. Warunki dobre. Try­
bunalska 3 — Grunwald. 
Zgłoszenia popołudniowe.

11841g
Przyjmę czeladnika - cu­
kierniczego. Poznań — 
Strzelecka 22/24 m. 16, w 
niedzielę godz. 14—16.

11701g

Praktika LTL, najnowszy 
model, półautomat ze 
światłomierzem TL, Pan- 
colarem — sprzedam. Tel.
411-375. 11742g
Sprzedam draparkę do 
produkcji watoliny 1 vl- 
stroma. Jan Kasprzak, O- 
strzeszów, ul. Leśna 16.

357p

Wojewódzki Zakład 
Doskonalenia Zawodowego w Poznaniu 

ul. Kościuszki 57 - telefon 548-47

OTWIERA KURS

Opiekunkę dochodzącą do 
rocznego dziecka, poszu­
kuję zaraz. Dzielnica Jeży 
ce, ul. Szamotulska 100 m.

Tańców uczę. Poznań — 
Mickiewicza 27 m. 7a. 
________ 11954g 
Niemieckiego, francuskie-
go, angielskiego

94. 12089g

nową metodą 
przystępnie.

— uczę 
szybko,

Tel. 673-106.
11427gpr

Sprzedam 4 płyty stropo­
we 5.70X1,50. Feliks Kry­
ger, Buk, Wielkawieś 16. 
______________________ 359p
Sprzedam 2 sukienki do 
komunii św., koronkowe 
z pelerynkami. Telefon 
66-04-59, Poznań. 10925gpr

samochodowo - motocyklowy 
kategorii amatorskiej dla kierowców, 
w dniii 25 kwietnia 1972 r. o godzinie 17. 
Informacji udziela sekretariat Zakładu — 
Poznań, ul. Kościuszki 57 lub telefonicznie

Pracujący poszukuje nie- 
krępującego pokoju. Ofer 
ty „Prasa", Grunwaldzka 
19 dla 11630g.____________  
Sopot, M-3 własnościowe 
zamienię na Poznań, po­
dobne lub spółdzielcze. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 11641g.
Pokój i garaż poszukuje 
kulturalny pan. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11683g.

w godzinach od 8—20.
K3948

Mieszkanie pokój z kuch­
nią, własnościowe kupię. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 11679g.

KIEROWNICTWO PRODUKCJI FILMU
„ Sanatorium pod klepsydrą ” 
ZAKUPI LUB WYPOŻYCZY

za odpłatnością przedmioty z końca 
lub początku XX wieku — secesyjne, 
cjalnie żydowskiego pochodzenia, jak

XIX
spe- 
np.r

Kobieta 1 mężczyzna do 
rolnictwa i ogrodnictwa, 
utrzymanie, mieszkanie i 
wynagrodzenie — potrzeb 
ni. Zgłoszenia: Pobiedzi­
ska, ul. Kaczyńska 8.

• U838g

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Al. Marcinkowskiego

Sprzedam osie kompletne 
z oponami 8,25—20. Po­
znań - Starołęka, Pochy-

2a, parter. 9581g

^Kupno ^Sprzedaż

ła lOa. 11461g

Tokarz - ślusarz młody, 
potrzebny zaraz. Poznań
Bydgoska 2. 11836g
Starszej kobiecie dam pra 
ce w sezonie letnim. O- 
ferty — „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 11481g.

Kupię pudełka blaszane, 
lub z polistyrenu 10-gra- 
mowe, małą zgrzewarkę 
do folii, duży parasol bal 
konowy, może być skła­
dany. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11728g

Sprzedam wagon „Lodow 
nia”. Wiadomość: telefon 
551-83, od godz. 18. 11496g
Camping przenośny, kom­
fortowy, 3 pokoje, kuch­
nia, nad jeziorem, 15 km 
od Poznania — sprzedam. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 11489g.

małą kasę pancerną
Zgłoszenia kierować:

Kombinat PGR Manieczki, -telefon Śrem 506.
11707g

Sprzedam motocykl WSK, 
po przebiegu 1.500 km.
Szpitalna 14 m. 1, po 17.

11330g

Karoserię Fiata, uszkodzo 
ną, sprzedam. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 12176g.

Za trudnię stolarza samo­
dzielnego. Poznań, -ul. Pa 
miątkowa 8, stolarnia.

11670g

Kupię magiel elektryczny 
do prasowania. Ciechoci­
nek, Malwa, Ul. Lęż.njową

Pianino sprzedam. Koś­
ciuszki 23 m. 24, godz.

MZ ES/2, osłony, sprze­
dam. Tel. 202-59. U073g

Zastavę sprzedam. Oglą­
dać: ul. Palacza 97, godz.

16—19.
19.

11685g 16—19. nn?g

. 35?P

Poszukuję część strychu 
dla hodowli gołębi kon- 
kursowo-lotowych. ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 117060g.
Młode małżeństwo, człon­
kowie spółdzielni mieszka 
niowej, poszukuje pokoju 
na okres półtora roku. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla U632g.
Zamieszkam wspólnie z 
osobą starszą (2 pokoje). 
Poznań i okolice do 20 km. 
Czynsz z góry. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11446g.

— stare sprzęty domowe,
— bibeloty i ozdobne drobiazgi,
— gazety, książki, albumy, wydawnictwa, 

reklamy, fotografie,
— kufry, walizy, torby, kasetki — 

szczególnie bardzo zniszczone, 
— ramy, obrazy, lustra, 
— lampy, świeczniki, klamki, okucia, 
— żydowskie naczynia rytualne, 
— naczynia kuchenne i stołowe, 
— przybory toaletowe i do pisania, 
— przybory do palenia tytoniu, 
— zegarki, laski, parasole, 
— firany, portiery, obrusy, bieliznę 

pościelową,
— koronki i pióra,
— biusty fryzjerskie i peruki,
— wypchane ptaki, 
— itp.

Skup w/w przedmiotów odbędzie się w Poznaniu 
w Hotelu „Staromiejskim”, ul. Rybak! 18, w 
dniach 25 i 26 IV. 1972 r. w godz. od 11 — 18.

K3711

Przyjmę pracownika na 
gospodarstwo rolne, do 
wszelkich prac, z całkowi 
tym utrzymaniem, wyna­
grodzenie do uzgodnienia 
ra miejscu. Leon Stęna. 
Dobiec 11. poczta Kórnik, 
pow. Śrem. 11719g

Kupię Komara do remon­
tu,. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 11654g.
Garaż blaszany składany 
ok. 4X2,5. kupię. Telefon
po poł. 585-70. 11697g

Sprzedam ciągnik Zetor 
25, niski, w dobrym sta­
nie, rejestrowany. Fran­
ciszek Owczarzak, Szewa,

Sprzedam szczenięta (ow­
czarek alzacki}. Poznań, 

, ul. Kantaka 10 m. 4.
11391g

Kupię nową Warszawę.
Dunajecka 19 (Wola).

11762g

koło Buku. 11684g
Sprzedam motocykl SHL 
175. Luboń 3, ul. Słowac-

Lakiernika 1 ucznia, przyj 
trę zaraz — Lakiernia Sa- 
irochodowa. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
U279g.

Zamrażarkę, szafę chłod­
niczą, express do kawy — 
kupię. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 11447g
Płyty drewniane ocieplo­
ne, okna — sprzedam. Te-
lefon 670-612. U811g

kiego 8
Tapetę angielską

11698g 
■ pla-

stik, samoklejąca, sprze-
dam imitacja drewna.
Koziegłowy, Poznańska 8. 
______ 11703g

Przyjmę stolarza. Stolar- 
n’a, Poznań - Swiercze- 
•wo, Ułaszyna 11. 11295g

Sprzedam okazyjnie Velo- 
rexa i Komara. Telefon

Warsztat ślusarski, przyj- 
mie samodzielnego toka­
rza. Oferty „Prasa” Grun 
■waldzka 19 dla 11341g.

Sprzedam szczenięta rodo 
wodowe cocker - spaniel. 
Matejki 38 m. 10. 12122g ,

Sprzedam tanio MZ Trop 
hy, przebieg 5.000 km. —
Tel. 624-31. 12027g

711-20. 11445g
Sprzedam osłony MZ. Tel
201-83. 11276g

Osie z hamulcem, nadają­
ce się pod przyczepę — 
sprzedam. Ul. Szczęsna 6.

11379g

Sprzedam pianino Carl 
Ecke, krzyżowe. Dąbrow­
skiego 20/22 m. 47. 11187g

S Samochody
Sprzedam Syrenę 104, po 
38.000 km, za 45.000 zł. Po­
znań, Floriana 4 m. 8, w
godz. 14—17. 12082g

i Kupię skrzynię biegów do 
i samochodu Opel Rekord 

1500, rocznik 1962. Poznań, 
Wolsztyńska 14 A. 11827g

Młode małżeństwo (człon­
kowie spółdzielni) poszu­
kuje pokoju z kuchnią. 
Płatne miesięcznie. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwadzka 
19 dla 11306g.

Sprzedam okazyjnie o- 
gród 0,51 ha oparkaniony, 
woda, 200 drzew (porzecz­
ki, róże, trbskawki) przód
mieście Gniezna, 
mierz Jakubowski, 
no, tel. 22-59.

Kazl-
Gniez

347p

Zlecę kompletne wymalo­
wanie domku. jednorodzjn 
nego. Oferty' „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11464g

Cholewkarzowi — bardzo 
zdolnemu oddam pracę 
(cholewki damskie). Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 11456g.

Krowę młodą na wyciele­
niu, sprzedam. Chyby, ul.

z powodu choroby serca, 
sprzedam pasiekę. Poznań 
— Grodziska 21 m. 5.
_______ 11285g

Sprzedam Skodę lub za­
mienię na Moskwicza. U- 
łańska 12 m. 8. 11810g

Szamotulska 2. 11740g

Krawaciarka, potrzebna. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11726g.

Sprzedam prasę mimośro- 
dową o nńcisku 50 toń, 
oraz spawarkę 1 urządze­
nia warsztatowe. Telefon

Sprzedam nowy akorde­
on „Weltmeister” z regi­
strami. Poznań, Łukasze­
wicza 29c m. 32. 11300g

„Champion”, wzmacniacze 
zapłonu do samocho­
dów 1 motocykli, do na­
bycia w prywatnych skle 
pach motoryzacyjnych.

11085g

624-31. 12026g

Sprzedam sypialnię w dob 
rym stanie i bufet dębo­
wy. Grobla 17 m. 9. po go-

Okazyjnie sprzedam Ford 
Aifla. Małopolska 19 m. 1. 

11812g
Sprzedam samochód Star.
Poznań, ul. Glebowa nr 15

Na rok wynajmle pokój 
małżeństwo bezdzietne 
(członkowie spółdzielni 
mieszkaniowej). Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11323g.

Sprzedam parcele 1.237 m’ 
uzbrojoną, letniakiem — 
Puszczykowo. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11436g.

Zlecę roboty tynkarskie, 
wewnętrzne 1 zewnętrz­
ne, posadzki lastrlko, ter-
rakotowe wykładziny
ścian płytkami, w domku 
jednorodzinnym. Oferty 
„Prasa". Grunwaldzka 19 
dla 11463g.

(Szczepankowo) 11835g
Renault R-10 — okazyjnie 
sprzedam. Poznań, Jerze-
go 9 m. 6. 11676g

Zamienię mieszkanie M-2 
Rataje — na podobne w 
dzielnicy: Jeżyce, Grun­
wald, Winogrady. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 11317g.

Kupię plac w Koninie. O-
ferty „Prasa", Grun-
waldzka 19 dla 11437g.
Kupię willę z ogrodem w 
granicach Poznania. Ofer 
ty wraz z ceną „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11029g

Pozłotnik odnawia
wszelkie złocone ramy o- 
raz saloniki artystyczne. 
Madalińskiego 13 m. 26.

11666g

BMW-2002, Pontiac, Fiaty 
oraz inne poleca Juliusz 
Hubicki, Warszawa, Sza-
najcy 11 m. 214. 11671g
Sprzedam Warszawę gór- 
nozaworową. Sikorski, Po 
znań, Tęczowa 23 od 15—17. 

11694g

Częstochowa! Zamienię 2 
pokoje, kuchnia, łazienka, 
c. o., gaz, kwaterunkowe 

|w nowym budownictwie 
iw Poznaniu (może być 
! spółdzielcze). Oferty „Pra 
i sa”. Grunwaldzka 19 dla 
I11410g.

Kupię dom, wolnym mie­
szkaniem w Poznaniu lub 
Ostrowie, względnie samo 
mieszkanie trzypokojowe, 
własnościowe. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11460g.

Wydzierżawię teren nad 
wodą, blisko lasu, na cam 
ning, pod Puszczykowem. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11705g.

STANISŁAWA WOJTYŁA

Dnia 21 kwietnia 1972 r. w 88 roku życia zmar­
ła, opatrzona Sakramentami św., nasza najdroż­
sza matka, teściowa i babunia, śp.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia
24 bm. o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W wielkim smutku pogrążona
RODZINA 

_ __________________________________________12395?

dżinie 16. 11310g
Okazyjnie sprzedam ma­
szynę Singer, do szycia 1 
mereżkarkę. Rynek Lazar
ski 3 m. 10. 11309g
Sprzedam motocykl Ju­
nak. Poznań, ul. Nowe Za
górze 7 m. 4. U331g
Sprzedam koszyczki pie­
karskie. Informacje: A- 
dam Bączkowski, Oborni­
ki, ul. Świerczewskiego 
8. 351p

Zabezpiecz swój samo­
chód przed kradzież?! Za 
bezpieczenia samochodów: 
Fiat 125 P, Syrena, War­
szawa oraz ostatnia no­
wość Zastava 750*— pole­
ca RSZZ „Mechaników”, 
Poznań, Wawrzyniaka 10. 
Instalowaniem zabezpie­
czeń przed kradzieżą sam. 
Zastava 750, zajmuje się 
wyspecjalizowany warsz­
tat, przy ul. Dąbrowskie-

Sprzedam Fiat-Simka 500.
Tel. 643-61, poniedziałek 
po 16. 11704g
Wartburg - Combi sprze­
dam. Stary typ, 12.000. Po 
gorzela, Rynek 5, tel. 60. 

11710g

Moskwicz 402, stan bardzo 
dobry, sprzedam. Poznań, 
Grzybowa 4 m. 2. 11664g

go 219. 10782g
Sprżedam Syrenę 103”. 
Wenedów 14, tel. 597-78. 

11991g

Sprzedam Warszawę Com­
bi w idealnym stanie, albo 
zamienię na mało lltrażo- 
wy. Ul. Grobla 17a m. 19a.

______  11290g
Wartburg 353, rocznik 1967 
— sprzedam. Tel. 729-92.

11398g

tDnia 21 kwietnia 1972 r. zmarła nasza naj­
droższa matka, teściowa i babcia, przeżyw­
szy lat 82. śp.

WŁADYSŁAWA PIECHOCKA
z domu PILACZYNSKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia
24 bm. o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

Strapieni 
syn, synowa, córki i wnuki

Poznań. Rutkowskiego 26 m. 1. 12414g

4. Dnia 21 kwietnia 1972 r. zmarł po krótkiej 
I i ciężkiej chorobie, opatrzony Sakramenta­
mi św., nasz najdroższy ojciec, brat, szwagier 
i wujek, śp.

JÓZEF SIKORA
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 25 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.
O bolesnej stracie zawiadamiają

córki i rodzina
Poznań. Dąbrowskiego 98 m. 6. 12406g

tPo długich cierpieniach, opatrzony Olejami 
świętymi odszedł od nas w dniu 21 kwietnia 
niezapomniany mąż, ojciec, teść śp.

MARIAN RYBARCZYK
przeżył lat 59

Pożegnanie drogich nam zwłok 
cmentarzu górczyńskim we wtorek 
o godzinie 14.30.

Pogrążeni w smutku
żona, córka z

Dom żałobny: Aleja Polska 26.

nastąpi na
25 kwietnia

mężem

tDnia 18 kwietnia br. zmarł nagle przeżywszy
41 lat, mój najdroższy mąż, najukochańszy 

syn, brat, szwagier 1 wujek, śp.

JERZY KAPTURSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 34 kwietnia br. 

o godz. 15, na cmentarzu na Górczynie.

W nieutulonym smutku pogrążone
żona, matka i rodzina

Poznań, Włodkowica 21/12.

Samochód cięż. „Star 25”, 
stan dobry, sprzedam. Po 
znań, Dzierżyńskiego 320,
tel. 209-53.

(9 Lokale
11373g

Poszukuję mieszkania do 
wynajęcia. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11734g.
Przyjmę na pokój młodo­
cianych chłopców. Gór- 
czyn, ul. Przełęcz 36.

11792g
Zamienię mieszkanie w 
Stargardzie Szczecińskim,
28 m*, c. o., łazienka, 
we budownictwo, na 
dobne lub większe w 
znaniu. Wiadomość:

no- 
po-

Fo­
znań, ul. Grobla 9 m. 10.

11483g
Małżeństwo, członkowie 
spółdzielni, poszukuje mle 
szkanla lub niekrępujące- 
go pokoju z wygodami — 
najchętniej od wyjeżdża­
jących za granicę. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla U714g.

Poszukuję lokalu na usłu­
gi fryzjerskie. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11420g. _______________

Kupię parcelę w dzielni­
cy Jeżyce, Oferty „Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 11457g

Poszukuję pilnie wspólni­
ka z gotówką do nowo 
otwartego lokalu w Po­
znaniu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11311g

Młode małżeństwo, muzy­
cy, poszukuje pokoju z 
wygodami plus telefon, 
zaraz lub od września. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 11028g.

Sprzedam piętro z wygo­
dami. ogrodem, domek go 
spodarczy. Poznań - Dę­
biec, Cisowa 12. 11220g

Garażu — okolica (Rynek 
Wildeckl, Dolina, Jerzego) 
— poszukuję. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
11358g.

0* Późne

£ Nieruchomości
Cyklinowanie parkietów, 
podłóg, lakierowanie. Tel.
647-95. 11282g

Uwaga! Producenci lodów 
włoskich, produkujemy 
wafle na oryginalnych 
włosklgh maszynach. Po­
znań, ul. Pszenna 7a.

10752gpr
Dom w centrum Bydgosz­
czy sprzedam, wolne mie 
szkanie, duże pomieszcze­
nie w podwórzu na war­
sztat rzemieślniczy, ogród, 
plac budowlany. Gniezno, 
tel. 16-14 — Krzysiak.

11478g
Wiry k. Poznania oddam 
w dzierżawę, dożywotnio 
część domu 2 pokoje z 
kuchnią, samodzielne wej 
ście, mały ogródek, pomie 
szczenię na garaż względ­
nie warsztat, cena 70.000. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 11883g.
Rejon Starołęka, Wiórek, 
Piotrowo, działkę około 
0,5 ha kuplę. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11967g.
Sprzedam dom jednoro­
dzinny, piętrowy, wyłą­
czony, z budynkiem go­
spodarczym, garażem i o- 
gródkiem. Po sprzedaży 
wolne. Śrem, ul. Wyzwolę
nia 41. 11477g

5 ha, zabudowaniami pod 
Poznaniem, tanio sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11480g
Sprzedam hektarowe go­
spodarstwo w Poznaniu, 
idealne położenie ogrod­
nicze. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11467g
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Przetargi
Dnia 27 kwietnia br. o godz. 11 w Poznaniu przy ul.
Przybyszewskiego 25 m. 2a — odbędzie się

II LICYTACJA RUCHOMOŚCI:
— fortepianu marki „Duysen” oszac. na 
— foteli szt. 2, skórzane, oszacowane na 
— kryształów, oszacowane na
— oraz dywanu perskiego, oszac. na

a stanowiących własność Jadwigi 1 Franciszka

15.000
2.000
4.866
5.250

zł 
zł 
zł 
zł

Pachu-,
liczów, zam. Poznań, Przybyszewskiego 25 m. 2a. }

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji — 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Powiatowego 
dla m. Poznania, rew. IV w Poznaniu 

K3942

Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Zakłady Drobiarskie — zatrudnią natych­
miast —

ŚLUSARZY i STOLARZY.
Korzystne warunki płacy do omówienia na miejscu. 
Praca i zgłoszenie: Wydział Remontowo-Montażowy,
Poznań, ul. Bielniki 2/4. K3733
Zakłady Mechaniczne w Poznaniu — zatrudnią zaraz:. 

— PRACOWNIKÓW na kierownicze stanowiska 
w Dziale Zaopatrzenia i Kooperacji oraz bran-, 
żystów,

— ST. INSPEKTORA BHP,
— TOKARZY,
— FREZERÓW,
— ślusarzy,
— SZLIFIERZY,
— TAPICERA SAM.,
Zakłady przyjmują zapisy uczniów do klasy I na 

rok szkolny 1972/73 (nauka w systemie dla pracują­
cych). w następujących zawodach;

— tokarz,
— frezer,
— szlifierz,
— ślusarz narzędziowy i ogólny.
Informacji udziela I zgłoszenia 

Zatrudnienia i Płac ZM — Poznań, 
telefon 460-31, wewn. 190.

przyjmuje Dział 
ul. Dojazd nr 30, 

K3680
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Hokejowe MŚ 
— zakończone

W Pradze zakończyły się w so­
botę mistrzostwa świata i Europy 
w hokeju na lodzie. Olbrzymi suk 
ces odnieśli w nich gospodarze — 
hokeiści CSRS. Zdobyli po raz 
trzeci w historii tej dyscypliny ty 
tul mistrzowski (poprzednio w 
1947 i 1949 r.), detronizując zespól 
ZSRR, w którego posiadaniu tytuł 
ten był nieprzerwanie od 1963 r. 
Tym razem hokeiści radzieccy za 
dowolić się musieli srebrnymi me 
dalami, a brązowe zdobyli Szwe­
dzi.

Ostatnie dwa mecze praskiego 
turnieju nie miały już wpływu na 
ostateczny układ tabeli.

W pierwszym z nich reprezenta­
cja ZSRR nieoczekiwanie zremiso 
wała ze Szwecją 3:3 (0:1, 1:2, 2:0).

W ostatnim meczu mistrzostw ze 
spół CSRS wygrał z Finlandią 8:2 
(2:0, 3:2, 3:0).

Stracony punkt w Krakowie
Garbarnia Lech 1:1 (0:0)

Emocje na torze w Golęcinie

Żużlowcy Stali Gorzów
wygrywają turniej w Poznaniu

Ostateczna tabela turnieju:
1. CSRS 10 19:1 72—16
2. ZSRR 10 16:4 78—17
3. Szwecja 10 11:9 49—33
4. Finlandia 10 8:12 47—48
5. NRF 10 4:16 21—76
6. Szwajcaria 10 2:18 19—96

(ot)

Mistrzostwa Polski 
w podnoszeniu ciężarów

W sobotę, w ostatnim dniu odby 
wających się w Opolu mistrzostw 
Polski w podnoszeniu ciężarów, 
rozdzielono medale w trzech naj­
cięższych kategoriach wagowych: 
lekkociężkiej, ciężkiej i supercięż 
kiej.

Wyniki wagi lekkociężkiej: 1. 
A. Pietruszek (Row Rybnik), 2. H. 
Stępak (Zawisza Bydg.), 3. W. Ku । 
rek (Legia W-wa).

Wyniki wagi ciężkiej: 1. Z. Kru 
szyna (Zawisza Bydg.), 2. A. Szpi 
neta (Start Opole), 3. H. Zięba (Gór 
nik Siemianowice).

Wyniki wagi superciężkiej: I. J. 
Luba (Lublinianka), 2. E. Palka 
(LKS Krakus), 3J. Paprotny(GKS 
Rydułtowy). (ot)

Finaliści bokserskich 
mistrzostw Polski

W Krakowie odbyły się wczoraj 
półfinały 43 indywidualnych bok­
serskich mistrzostw Polski senio­
rów.

W wyniku wczorajszych walk pa 
ry finałowe stanowią: (od wagi pa 
pierowej do ciężkiej): Rożek (Wr.) 
— Niebudek (Kielce); Blażyński 
(Kat.) — Lechowski (Wr.); Kokosz 
ka (Rzeszów) — Witek (Wr.); Tom 
czyk (Wr.) — Prochoń (Łódź); Ga­
łązka (W-wa) — Wadas (Kat.); 
Pierwieniecki (Szcz.) — Osztab 
(Rzeszów); Stawski (Kielce) — O- 
siak (Lublin); Baca (Kraków) — 
Rudkowski (W-wa); Stachurski 
(Kielce) — Hebel (Gdańsk); Dra­
gan (Kraków) — Gortat (W-wa); 
Gerlecki (W-wa) — Skoczek 
(W-wa).

Jedynego półfinalistę Poznania — 
Stachowiaka, lekarz nie dopuścił 
do walki, (ot)

Tenis

AZS — Olimpia 6:1
Na kortach AZS-u przy ul. Nos­

kowskiego rozpoczęło się «wczoraj 
towarzyskie spotkanie tenisowe po 
między AZS-em i Olimpią. Po pier 
wszym dniu prowadzą akademicy 
6:1. A oto wyniki (na pierwszym 
miejscu zawodnicy AZS-u): Kas- 
przakówna — Woźna 3:6, 6:3, 6:2, 
Lubańska — Leitgeber 6:2. 7:5, 
Pertkówna — Barańska 4:6, 4:6, O- 
garzyński — Henschke 6:0, 6:1, Gu­
mowski — Hoppel 6:1, 6:0, Pyda — 
Olejniczak 3:6, 6:3, 6:2, Plewiński 
— Geldner 6:1, 6:1, Mielcarek — 
Płotkowiak 6:8, 8:6, 5:5 (partia od­
łożona z powodu zapadających 
ciemności). Dzisiaj o godz. 10 dal­
szy ciąg rozgrywek, (t)

KWIECIEM

23

Niedziela 
24 

Poniedziałek

Jerzego, 
Wojciecha

Feliksa. 
Grzegorza

Słońce: 4.38—19.04

<V ,TEATRY
NIEDZIELA

POLSKI — g. 19 „Kordian”.
NOWY — g. 19 „Sługa dwóch 

panów”.
OPERA — g. 19 „Don Carlos” 

(przedstawienie zamknięte).
OPERETKA — g. 19 „Kraina 

uśmiechu”.
MARCINEK — g. 11 i 17 „Juli- 

ja”.
KABARET „TEY” — g. 16 „Czy 

mu nima dżymu”.

KINA
NIEDZIELA i PONIEDZIAŁEK

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 10, 12.30 „Jestem niewier 
mm mężem” (fr. 18 1.), niedz. i 
poniedz. g. 15.30, 18, 20 „O wpół

Garbarnia: Draus, Kurek, Karpiel, Kwiatkowski, Kaliszka, Czernek, 
Polonek, Piwowarczyk, Macała, Madej, Pilarski (od 55 min. Burak).

Lech: Fiszer, Lesiewicz, Plotka, Kaczmarek, Tomkowiak, Napierała, 
Jakubczak, Stępczak, Świtała (od 85 min. Szpakowski), Wojciechowski, 
Melerowicz.

Sędzia Jarguz z Olsztyna. Widzów 4 tys. Bramki: 74 min. — Woj­
ciechowski 0:1, 86 min. — Burak 1:1.

Nie był to pojedynek wysokiej 
klasy. Grząskie boisko utrudniało 
w dużym stopniu prowadzenie 
szybkiej, płynnej gry, niewiele 
też zanotowaliśmy groźnych strza 
łów.

aLekopisemi
MISTRZOSTWA POLSKI 

W GIMNASTYCE 
ARTYSTYCZNEJ

W Szczecinie rozpoczęły się 
strzostwa Polski w gimnastyce 
tystycznej. W pierwszym dniu

mi- 
ar- 
wal

kę zakończyły zawodniczki klasy 
II. Najlepszą okazała się B. Pioch 
(Energetyk Poznań) — 26,05 pkt., j 
przed H. Białą (Energetyk) — 25 55 ; 
i B. Kościelak (Hutnik) Nowa Hu- J 
ta. Po trzech układach w klasie I 
prowadzenie objęła B. Piotrowska 
(Start Gdynia).

DOOKOŁA MAROKA
Zwycięzcą sobotniego, przedostat 

niego etapu międzynarodowego 
wyścigu kolarskiego dookoła Ma­
roka został Belg Gustaf Ver- 
booven. Trasa 11 etapu prowadzi­
ła z Safi do Al Jadida i miała 147 
km długości.

LOSOWANIE 
OLIMPIJSKIEGO TURNIEJU 

PIŁKI RĘCZNEJ

Działacze Międzynarodowej Fede 
racji Piłki Ręcznej (IHF) dokonali 
22 bm. w Monachium losowania o- 
limpijskiego turnieju piłkarzy ręcz 
nych. Losowanie przyniosło nastę­
pujący podział drużyn w grupach 
eliminacyjnych:

Grupa ,,A“ 
cja, ZSRR.

Grupa „B“ 
dia, Tunezja.

Grupa „C“:

Polska, Dania, Szwe

NRD, CSRS, Islan-

Rumunia, NRF, Nor-
wegia, Hiszpania.

Grupa „D“: Jugosławią, Węgry, 
Japonia, USA. (t)

KTDB?
NIEDZIELA

Godz. 9.45 — Imprezy lekkoatle­
tyczne i kolarskie z okazji 45- 
lecia Rozgłośni Poznańskiej 
Polskiego Radia. Stadion 22 Lip

Godz. 10.30 — Energetyk — Górnik 
Libiąż. Mecz piłki ręcznej ko­
biet o mistrzostwo II ligi. Bois­
ko przy al. Reymonta.

Godz. 11 — Warta — Zagłębie Ko 
nin. Mecz piłki nożnej o mi­
strzostwo ligi międzywojewódz­
kiej. Stadion 22 Lipca.

— Polonia — 
Mecz rugby 
py A I ligi. 
Harcerskiej.

— Akademickie 
nia w piłce

Skra Warszawa, 
o mistrzostwo gru 

Boisko przy ul.

przy ul. Pułaskiego.

mistrzostwa Pozna
ręcznej. Stadion

Godz. 12 Pierwsza eliminacja
motocrossowych mistrzostw Pol
ski strefy północnej.
Woli.

Godz. 13 — Olimpia — SC
Międzynarodowy mecz

Tor na

Cottbus.
bokser-

ski juniorów. Sala przy ul. Pro 
mienistej.

Godz. 14 — Akademickie mistrzo­
stwa Poznania w siatkówce. Sa 
la przy ul. Młyńskiej.

do jedenastej wieczór latem” (USA 
16 1.), poniedz. g. 10, 12.30 „Viva 
Tepepa” (wł. 16 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 i poniedz. g. 15, 17.30 , 20 „Sze­
rokiej drogi kochanie” (poi. 16 1.).

BAŁTYK — g. 10, 15.30, 18, 20.15 
i poniedz. g. 10, 12.30, 15.30, 18, 20.15 
„Orzeł w klatce” (jug. 16 1.), niedz. 
g. 12 „Ciotki na rowerach” (7 1.).

CZTERNASTKA — g. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 i poniedz. g. 10, 12.30, 
15, 20 „Rzeźnik” (fr. 18 1.), poniedz. 
g. 17.30 — seans zamknięty.

GONG — g. 10, 12, 16 „Śmierć 
Indianina” II s. (rum.-fr. 11 1.), 
g. 18, 20 i poniedz. g. 10, 12, 16, 18, 
20 „Lala” (wł. 16 1.).

GRUNWALD — g. 12 „Małpi 
król” (bajka), g. 15, 17 „Jeśli dziś 
wtorek, to jesteśmy w Belgii” 
(ang. 14 1.), g. 19.30 „Życie, mi­
łość. śmierć” (fr. 18 1.), poniedz. 
g. 16, 19 „Rezydent wywiadu” (cz. 
I i II — radź. 14 L).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14 „Czar 
na pantera” (NRD 11 1.), g. 16, 18, 
20 „Narzeczona pirata” (fr. 18 1.), 
poniedz. g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 
„Opowieść do poduszki” (USA 16

KOSMOS — g. 11 „Kot milioner” 
(USA 7 1.), g. 17 „Agent nr 1” 
(poi. 14 1.). g. 19 „Kleopatra”' (USA 
14 1.), poniedz. g. 17 „Czerwony na 
miot” (radź. 14 1.).

MALTA — g. 15 „Zajączek” 
(poi), g. 16, 18, 20 „Kłopotliwy 
gość” (poi. 11 1). poniedz. g. 16, 18, 
20 „Hajducy kapitana Angela” 
(rum. 14 1.).

MINIATURKA — g. 15.30 „Lenin,
fakty, wspomnienia” (radź. 14 1.),

która walczyła ofiarnie, ale za 
ostro do najlepszych graczy nale­
żeli : Karpiel w obronie, rozgrywa
jący Czernek, 
rak w ataku.

oraz Macała i Bu-

TADEUSZ DOBOSZ

Sympatycy czarnego sportu mieli wczoraj nie lada ncztę. Na torze 
w Golęcinie rozegrany został jeden z czterech finałowych turniejów 
o Puchar Polskiego Związku Motorowego. Na starcie stanęły zespo­
ły ROW Rybnik, który był gospodarzem zawodów, Śląska Święto­
chłowice, Polonii Bydgoszcz i Stali Gorzów. Po 16 pełnych emocji 
wyścigach, poznański turniej zakończył się zwycięstwem Stali, 
która zgromadziła 38 punktów, przed ROW — 30 pkt., Polonią —

Wynik końcowy można przyjąć 
za sprawiedliwy, chociaż zespołem 
technicznie lepszym byli goście. 
Prowadzili oni przez cały czas o- 
twartą grę i dopiero w końcówce 
spotkania — po utracie bramki — 
przeszli do defensywy. Duża staw 
ka meczu dla o-bu drużyn spowo­
dowała nerwowość, mnożyły się 
też faule, przy czym, sędzia, co 
zaznaczył po meczu trener Lecha 
p. Białas przymykał oczy na prze 
kroczenia „garbarzy” karząc prze 
ważnie gości. Dwukrotnie nawet 
podniósł „żółtą kartę”, upomina­
jąc niesłusznie Tomkowiaka, a po 
pauzie Płotkę. Ten ostatni zatrzy­
mał nieprzepisowo w 60 min. pę­
dzącego z piłką Macałę, za co o- 
trzymał ostrzeżenie.

Do przerwy obie drużyny miały 
kilka doskonałych pozycji do zdo 
bycia bramki. W 15 min. w żarnie 
szęniu podbramkowym strzał Pi­
larskiego trafił w słupek, w 28 
min. „bombę” Jakubczaka z 
rzutu wolnego broni z trudem 
Draus. Tuż przed pauzą Fiszer po 
pisał się obroną groźnego strzału

W Gliwicach miejscowy Piast
konał Włókniarza Pabianice 
(0:0).
Start (Łódź) — Górnik (Wal.) 

I LIGA PIŁKI NOŻNEJ 
Zagłębie — Wisła 1:1

Górnik (Z) — Legia 1:2

po-
3:0

(t)

Porażka piłkarek

Macały, a chwilę potem aż

Energetyka
Pojedynek o mistrzostwo II ligi 

piłki ręcznej kobiet, rozegrany na 
stadionie przy ul. Reymonta, po­
między zespołami Energetyka (Poz 
nań) i Słowiana (Katowice), nie 
wywołał większego zainteresowa­
nia. Wygrali goście w stosunku 
9:6 (4:4).

Dziewczęta Poznania tylko do 
przerwy nawiązały równorzędną 
grę ze swoimi przeciwniczkami. 
Po zmianie stron reprezentantki 
Śląska zdecydowanie przeważały. 
Punkty zdobyły: dla Słowiana — 
Klima 1 Szorda po trzy, Kołodziejtrzech napastników Lecha nie mo 

gło zdecydować się na strzał z kil 
ku metrów.

O krok od prowadzenia byli gos 
podarze w 47 min. Po strzale Ma­
deja piłka odbiła się od jednego z 
obrońców gości i omal nie wpadła 
do siatki. „Wolej” Jakubczaka w 
65 min. tylko o centymetry poszy­
bował ponad poprzeczką. W 68 
min. Wojciechowski będąc sam na 
sam z bramkarzem krakowian, 
zbyt długo składał się do strzału i 
w efekcie nadbiegający Karpiel wy 
bił piłkę na róg. Napastnik Lecha 
zrehabilitował się jednak już w 
następnej minucie. Przejął podanie 
Melerowicza i przy biernej posta­
wie obrońców Garbarni, plasowa­
nym strzałem w dolny róg uzyskał
bramkę.

Początkowo wydawało się, 
wynik 1:0 dla gości utrzyma 
już do końca, tym bardziej, 
Lech nadal przeważał.

— Niepotrzebnie odkryliśmy

że 
się
że

się.
obrońcy poszli za daleko do przo­
du 1 to kosztowało nas utratę punk 
tu — powiedział trener Białas. W 
końcowej fazie - meczu, nastąpił 
kilkuminutowy zryw Garbarni i 
w’ 86 min. po rzucie rożnym Bu­
rak zdobył wyrównującą bram­
kę.

W zespole gości oprócz niemal 
bezbłędnie grającej linii defensyw 
nej i Fiszera w bramce, wyróżnili 
się: Jakubczak, Wojciechowski i 
do pauzy Świtała. W Garbarni,

Ze świata
Reprezentacja USA w koszy­

kówce mężczyzn rozpoczęła swe 
dwutygodniowe tournee po Związ 
ku Radzieckim. W rozegranym w 
sobotę pierwszym spotkaniu Ame 
rykanie pokonali reprezentację 
Moskwy 91:84 (46:43).

Do finału międzynarodowego 
turnieju tenisowego w Nicei za-
kwalifikowali się Rumun 
tase i Czechosłowak Jan

międzypaństwowym

2 i Kaszak dla pokonanych —
Bajtała 3, Golszak 2 i Muszyńska 1. 

(x) '

Wyścig „Szlakiem
Grodów Piastowskich"

Sobotni czwarty etap wyścigu 
kolarskiego „Szlakiem Grodów 
Piastowskich” rozegrano na trasie 
Zgorzelec — Legnica (130 km) w 
terenie górskim. Jego historia by­
ła wprawdzie krótka, ale sprawi­
ła, że w klasyfikacji nastąpiła 
zmiana lidera. Prowadzenie objął 
Mieczysław Szurko przed dotych­
czasowym liderem Andrzejem Pie 
rzyńskim, ale obaj mają jednako­
wy czas. (t)

19 pkt. 1 Śląskiem — 9 pkt.

Już po pierwszych biegach wi­
dać było, że walka o zwycięstwo 
rozegra się pomiędzy drużynami 
Stali Gorzów i ROW Rybnik. Stal 
przywiozła do Poznania zespół, w 
którym rutyna (Jancarz, Pogorzel 
ski) mieszała się z młodością (Dziat 
kowiak, Piech). W zespole ROW 
obok doświadczonego Woryny je­
chali aktualny mistrz Polski 
Gryt, Masłowski, Fojcik i Tkocz.

Słabiej niż się spodziewano za­
prezentował się zespół Polonii Byd 
goszcz, który przecież kilkanaście 
dni temu, wygrał pierwszy turniej 
finałowy o Puchar PZMot. Niewąt 
pliwie poważny wpływ na to mia 
ło niedopuszczenie przez sędzie­
go do startu doskonałego żużlow­
ca Polonii Gluecklicha, który nie 
miał aktualnego badania lekarskie 
go. Przepisy w tym względzie są 
bardzo surowe i Gluecklich niestety 
nie mógł startować.

Niewątpliwie najlepszym za­
wodnikiem wczorajszego turnieju 
był Jancarz ze Stali Gorzów. Za­
wodnik ten wygrał wszystkie czte 
ry biegi, w których startował, 
zdobywając dla swoich barw 
komplet punktów. Imponował 
on doskonałą techniką jazdy 
i będzie w tym sezonie na pewno 
jednym z najsilniejszych punktów 
nasraj reprezentacji. Na torze w 
Golęcinie oglądaliśmy również 
wielu młodych zawodników z któ 
rych polski sport żużlowy może 
mieć w przyszłości dużą pociechę.

wypadku. Jest to jeszcze jeden do 
wód, że poznański tor należy do 
najbezpieczniejszych w Polsce i 
warto chyba tu urządzać kolejne 
ciekawe imprezy żużlowe.

Punkty dla poszczególnych zes­
połów zdobyli: Stal — Jancarz 12, 
Pogorzelski 9, Dziatkowiak 7, 
Piech 6, Nowak 4; ROW — Gryt 9, 
Fojcik 8, Masłowski 7, Tkocz 5,
Woryna 1; Polonia 
ranek 5, Świtała 
Śląsk — Waloszek 
Goerlitz 1. (s)

— Kasa 9, Za-
3, Koselski 2;
7, Płaszczyk 1,

Łucznicy Poznania 
zainaugurowali sezon

Na otwarcie sezonu wiosennego 
wielkopolskich łuczników, które
odbyło 
Surmy, 
niczek 
jących 
Warty.

się na torach poznańskiej 
wystąpiło ponad 40 zawód 

i zawodników, reprezentu- 
barwy Leśnika, Surmy 1

Indywidualnie m 
rów w dwuboju,

gronie senlo-
po

strzelaniach prowadza 
90 + 70 m) Janusz 
(Surma) przed swymi 
klubowymi: Wacławem

sobotnich 
(w kat. 

Waśkowiak 
kolegami 

Szwarcem,
Marianem Popielewskim i Jackiem 
Malyszką, nieznaczną różnicą punk 
tów. Wśród seniorek w konkuren­
cji Ł-A (70 + 60 m) prowadzi

Ilie Nas 
Kodes.

meczu
w pływaniu i skokach do wody 
reprezentacja W. Brytanii pokona 
ła w Londynie Węgry 187:160.

Mistrzem NRD w wieloboju gim 
nastycznym został po raz piąty 
Klaus Koeste. Na zawodach w Ge­
ra zgromadził on 113,50 pkt., wy­
przedzając Juergena Paeke — 
11,75 pkt. i Wolfganga Klotza — 
111,110 pkt. (t)

g. 17, 19.30 „Opowieść o Leninie” 
(radź. 12 1.), poniedz. nieczynne.

OLIMPIA — g. 11 „Pierwsza wy 
prawa” (bajka), g. 12 „Teatr zwie 
rząt” (bajka), g. 13, 15 i poniedz. 
g. 10, 12.30, 15 „Słoneczniki” (wł. 
14 1.).

OSIEDLE — g. 16, 19 „Mayer- 
ling” (fr. 14 1.), poniedz. g. 15.30, 
17.30, 19.30 „Banda Asa Kier” (radź. 
14 1.).

PANCERNIAK — g. 11 „Latają­
ca chatka” (poi. 7 1.), g. 17.30, 20 
„Żandarm się żeni” (fr. 11 1.), po­
niedziałek g. 17.30, 20 „I znów z 
Tobą” (węg. 14 1.).

• PAŁACOWE — g. 15 „Jezioro Sta 
rej Sowy” (NRD 11 1.), g. 17.39, 20 
„Moja noc u Maud” (fr. 18 1.)/ po­
niedziałek nieczynne.

PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18, 20.15 
„Jak rozpętałem II wojnę świato­
wą” (cz. I — poi. 14 1.), poniedz. 
nieczynne.

RIALTO — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20 „Brylanty pani Zuzy” (poi. 16 
1.). I

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15 
„Królewna z długim warkoczem” 
(radź. 7 1.), g. 17, 19.30 „Perła w 
koronie” (poi. 14 1.), poniedz. nie­
czynne.

SCALA — g. 14 „Akcja Brutus” 
(poi. 14 1.), g. 16, 18, 20 „Landru” 
(fr. 16 1.), poniedz. g. 16, 18, 20 
„Beatrice Cenci” (wł. 18 1.).

WARTA — g. 10, 11, 12, 13 „Szew 
czyk dratewka” (poi.), g. 14, 16, 18, 
20 „Zosia” (radź. 14 1.), poniedz. 
g. 11, 15.30, 19 „Wyzwolenie” (cz. 
I i II — radź. 14 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 13.15 „Król areny” (radź. 7 1.),

Masłowski. Dziatkowiak, 
inni, to żużlowcy przed 
przy solidnym treningu, 
się duże pole do popisu.

Piech, i 
którymi, 
otwiera

Grażyna Kotlarz (Surma) 
pkt. przed swymi młodymi
żankami Danutą Kozak
pkt.), i Anną Broniewską

• 542 
kole- 

(507 
(503

Wczorajsza impreza była zorga­
nizowana naprawdę wzorowo. Nie 
było przerw pomiędzy poszczegól 
nymi biegami, z wyjątkiem krót­
kich okresów, kiedy trzeba było 
wyrównać tor. Warto podkreślić, 
że nie było rówmież ani jednego

Wielkopolscy „górale" przodują
W poznańskim Domu Turysty odbyła się narada aklywu.turystyki 

górskiej Okręgu Poznańskiego Polskiego Towarzystwa Turystyczno- 
Krajoznawczego. Na tym zebraniu podsumowano działalność za dwu­
letni okres (1970—1971) i wytyczono plany na przyszłość.

W ostatnich latach turyści górscy 
PTTK z Wielkopolski, wysunęli się 
zdecydowanie na czoło okręgów 
nizinnych Polski i choć miernikiem 
ich działalności nie są głównie wy­
niki ilościowe, warto przytoczyć 
pewne dane. I tak. województwo 
poznańskie zdobyło pierwsze miej­
sce we współzawodnictwie okręgów 
nizinnych za 1970 r„ dystansując 
m. in. Łódź, Warszawę oraz Kielec­
kie (mające na swym terenie Góry 
Świętokrzyskie) i ma szanse po­
wtórzyć ten sukces już po raz trze 
ci za 1971 r., co pozwoliłoby im 
zdobyć puchar przechodni na włas­
ność. Z danych Komisji Turystyki 
Górskiej Zarządu Głównego PTTK 
w Krakowie wynika też, że w 1971 
roku Poznański Terenowy Referat 
Weryfikacyjny Górskiej Odznaki

góry, Tatry Polskie 1 Tatry Słowac 
kie).

W trakcie dyskusji pozytywnie 
oceniono doświadczenia sześciu klu 
bów górskich województwa poz­
nańskiego, spośród których wyróż­
niają się: Klub Górski „Grań” Od­
działu Poznańskiego PTTK i „Wat­
ra” przy WSK w Kaliszu. Poruszo­
no również sprawę przygotowań do 
obchodów przyszłorocznego jubi­
leuszu 100-lecia turystyki polskiej, 
którą wyznacza 100 lat istnienia 
turystyki górskiej, w 1873 r. bo­
wiem powstało pierwsze polskie 
(szóste na świecie) towarzystwo 
turystyczne — Towarzystwo Ta-

pkt.). W tej samej grupie seniorek 
uczestniczą jednocześnie juniorki. 
W grupie juniorek prowadzi Maria 
Dworczak z Warty (451 pkt.) przed 
Zdzisławą Bielejewską (^irma) 
427 pkt.

Dobrze wypadli w sobotnich strze 
łaniach juniorzy. Na pierwszych 
miejscach uplasowali się: B. Ju- 
czenia (525 pkt.) prz^d M. Deren- 
gowskim (502 pkt.) i P. Kuźmą 
(500 pkt.).
_ Miłą uroczystością przed rozpo­
częciem zawodów "było wreczenie 
przez prezesa POZŁuęz. — Ed. Pa 
ryżka, juniorkom i juniorom zdo­
bytych pierwszych kółek olimpij­
skich na Montreal, 38 łucznikom 
Surmy, 15 Warty, 10 Korony Buko 
wiec 1 7 Leśnikowi.(p)

Turystycznej 
znający małą

(TRW GOT), przy- 
brązową odznakę,

osiągnął najlepszy wynik w kraju 
— 1 398 odznak, co ponadto stawia 
nasz okręg na pierwszym miejscu 
wśród okręgów nizinnych pod 
względem ilości zweryfikowanych 
odznak brązowych za 1971 r. (wy­
przedzają nas tylko 3 okręgi gór­
skie: katowicki, krakowski i wro­
cławski).

Również w szkoleniu przodow­
ników GOT, poznańscy działacze 
mają poważne osiągnięcia. Aktual­
nie mamy 137 przodowników, z któ 
rych ponad połowa posiada upraw 
nienia na więcej niż jeden obszar 
górski, a wśród nich dziesięciu na 
wszystkie obszary (Sudety, Beskid 
Zachodni, Beskid Wschodni, Łyso-

g. 14.45, 16.45, 18.45 „Kobieta kot” 
(jap. 16 1.), poniedz. nieczynne.

WILDA — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20.15 „Zwariowany weekend” (fr. 
11 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 15, 17 „Tto 
piciel śladów” (rum. 11 1.), g. 19 
„Damski gang” (ang. 16 1.), ponie 
działek nieczynne.

WRZOS (Mosina) — g. 15, 17, 
19.15 „Jeszcze słychać śpiew i rże 
nie koni” (poi. 14 1.), poniedz. nie 
czynne.

FOTOPLASTIKON — g. 13—20 
„Leningrad — Londyn”.

KONCERTY
NIEDZIELA

AULA UAM — 91 Koncert Po­
znański: dyrygent — Renard Czaj 
kowski. solistka — Montserrat A la 
vedra (Hiszpania) — sopran.

CYRK
„ARENA” (plac przy Stadionie 

im. 22 Lipca) — niedz. g. 15 i 19.

OY1URY ‘
SZPITALE — NIEDZIELA: in­

terna, chirurgia ogólna, laryngo­
logia, neurologia — ul. Przybyszew 
skiego 49: psychiatria — ul. Szpi­
talna 29/33; okulistyka — ul. Gar 
bary 17; chirurgia dziecięca do 
lat 14 — ul. Krysiewicza 7; PONIE

trzańskie 
Polskie

zamienione później na
Towarzystwo

skie, którego tradycje
Tatrzań- 
i dzia-

łalność kontynuuje PTTK powstałe 
w 1960 r. z połączenia PTT z PTK, 
czyli Polskim Towarzystwem Kra­
joznawczym.

Zobowiązanie — ,,100 przodowni­
ków GOT na 100-lecie turystyki 
górskiej” — zostało zrealizowane 
już w końcu 1970 r., a obecnie są 
widoki na powiększenie do końca 
1973 r. ich liczby nawet do 200 
przodowników — wysokokwalifiko­
wanych społecznych przewodników 
i propagatorów krajoznawstwa i 
turystyki górskiej.

W wyniku przeprowadzonych wy 
borów na czele 11-osobowego za­
rządu nowej OKTG Okręgu Poz­
nańskiego PTTK, stanął ponownie 
Władysław Bartz.

ZBIGNIEW BRYNIKOWSKI

DZIAŁEK — interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal­
ki Młodych 7; laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49; psychiatria 
— ul. Szpitalna 29/33.

NIEDZIELA i PONIEDZIAŁEK
Pogotowie Ratunkowe dla Po­

znania (Chełmońskiego 20); wypad 
ki uliczne, tel. 99; nagłe zachoro­
wania w domu, tel. 66-00-66; pora­
dy lekarskie, tel. 637-35; dla pow. 
poznańskiego, tel. 566-66.

Telefon Zaufania — nr 586-87 1 
522-51.

Apteki: Dzierżyńskiego 349, Gło­
gowska 107/109, Główna 53, Kórnic 
ka 24, Mickiewicza 22, Słowiańska, 
Starołęcka 78 (dyżury nocne), 
Marcinkowskiego 11 (całą dobę).

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93.

MUZEA (WYSTAWY
ARCHEOLOGICZNE (ul. Wodna 

27) — codziennie g. 10—18, sob. g. 
10—12.

HISTORII m. POZNANIA (St. Ry 
nek) — .Józef Wybicki” (do TO IV) 
- codziennie g. 10-15. środa i pła­
tek — g. 12—18. sob.. dni przedśw. 
— nieczynne.

HISTORII RUCHU ROBOTNI­
CZEGO (St. Rynek) — codziennie 
g. 10—18, niedziela g. 10—15 „W 
’0 rocznice PPR w Wielkopolsce” 
Od 2 IV do 5. V — nieczynne.

INSTRUMENTÓW MUZYCZ­
NYCH (St. Rynek 45) — codziennie 
g. 10—15, środa i piątek — g. 12—18 
(do 18 V — nieczynne).

Liga angielska
Wyniki meczów 1 i 2 ligi angiel­

skiej objętych zakładami piłkar­
skimi totalizatora sportowego na 
22 bm.:

I liga: 1. Arsenał — West Ham 
2:1, 2. Chelsea — Newcastle 3:3, 3. 
Huddersfield — Wolverhampton 0:1, 
4. Leicester — Coventry 1:0, 5. Li- 
verpool — Ipswich 2:0, 6. Manche­
ster City — Derby 2:0, 7. Notting­
ham — Manchester Utd. 0:0, 8. Shef 
field Utd. — Crystal Pałace 1:0, 9. 
Southampton — Tottenham 0:0, 10.
Stoke Everton 11. West
Bromwich — Leeds 0:1.

II liga: 12. Birmingham — Middles 
brough 1:1, 13. Burnley — Millwall 
2:0.

P. P. Totalizator Sportowy infor­
muje, że z uwagi na zaplanowany 
mecz Anglia — NRF w dniu 29 bm. 
— przełożony został mecz objęty 
zakładami piłkarskimi na dzień 29 
bm. w poz. 4 (Ipswich — Manche­
ster City). Wynik zastępczy dla 
w/w pozycji 4 ustalony zostanie na 
podstawie losowania — zgodnie z 
paragrafem 20 pkt. 2a regulaminu 
Totalizatora Piłkarskiego.

NARODOWE (al. Marcinkowskie­
go 9) — codziennie g. 10—1S, śro­
da i piątek — g. 12—18 „Polska 
rzeźba z lat 1890—1914” (do 30 IV)

PRZYRODNICZE (Świerczew­
skiego 10) — codziennie g. 10—15. 
śr. g. 10—16 sobota — nieczynne.

ROLNICTWA (Szreniawa) — co­
dziennie g. 10—17 niedz. g. 11—15.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — codzien­
nie g. 10—15, środa i piątek — g. 
12—18. ./

WIELKOPOLSKIE MUZEUM 
WOJSKOWE (St. Rynek) - co­
dziennie g. 10—15, środa i piątek g. 
12—18 (23 IV — nieczynne).

MUZEUM WYZWOLENIA (Cyta­
dela) — Codziennie g. 9—16. niedz. 
i św. — g. 10—15.

MUZEUM W KORNIKU — C. 
9—17, sob. g. 9-14.

MUZEUM w ROGAL1NIE — co­
dziennie g. 10—15. niedz. g. 10—15.

STOWARZYSZENIE OŚWIATO­
WO- KULTURALNE POZN. SPÓŁ­
DZIELNI PRACY (St. Rynek 71(72) 
— wystawa fotograficzna „Płenef 
1971” — g. 10—19.

BWA Arsenał (St. Rynek) — „Po­
śmiertna. wystawa prac I.1 Witza” 
orśz „Rzeźba J. Petryka” — g. 
10—18. niedz. g. 10—17, poniedz. nie 
czynne (do 1 V).

KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 
Wystawa Znaczka Węgierskiego 
oraz Wystawa Rysunków G. Fele- 
dy — g. 10—20, niedz. g. 12—18.

PTF (Paderewskiego 7) — I In­
dywidualna wystawa J. Tywoniu 
ka „Spojrzenie” (do 30 IV) — g. 
10—19, niedz. g. 10—15.
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